
p i a s t

Tygodnik polityczny, społeczny, oświatowy, poświecony sprawom iu lrpolsk iogo.
laczelny o-gan Polskiego Stronnictwa Ludowego.

Opłacone ryczałtowo. t Cena 20 gpfc iay
K r  9 , B r a s ó w ,  d n ia  &i  lu te g o  i s z 7  r .  B o k  X¥*

ł Prenu- aerata roczna wynosi:
w Polsce 8 z ł; z»s ranicą 16 zł; 

w Ameryce 2 doliry. (Nr poj. 8 cent.)

fi
Wychodzi co niedzielę. Konto ezekowe P. K, 0. w Krakowie: 

Nr 401,085,

C e n a  n u m e r u :

3 0  & - P O & s a y .

Naczelny redaktor:

P o s e T  J . A N  B R O O A C K I .
Rękopisów nie zwraca się, 
Nie podpisane do kosza'.

Redakcja i  Adm inistracja: K r a k ó w ,  M a t H r M y s i © f e  1 L . 4 .  —  Telefon Nr 1286

Treść numeru: Zarząd Główny P. S. L. „Piast* — do wszystkich ludowców w Polsce. —  Nowo ciężary na gm iny.—  
Czego żądamy od ministerstwa oświaty, sprawiedliwości i spraw wojskowych? —  Wyjaśnienie. —  Wzrost wpływów 
podatkowych i nędzy. —  Długi zagraniczne państwa. —  Przyganiał kocioł garnkowi. —  „Pieniądz nie śnrerdzi*. —  
Z ruchu organizacyjnego. —  Dział emigracyjny. —  Dział gospodarczy. —  Listy. —■ Kronika. —  Łańcuch prasowy.

M M  G ł t o  P ,  S .  L .  J a s ?

14

d o  w s z y s f l i l c h  l u d o w c ó w  w  P o l s c e  I
Zgodnie z u cłm d ą  Kongiesu, póftóętą' w  dniu 

29 listopada 1920 ir. w Krakowie, Zartząć Główny P.S.L. 
» Piast« na posiedzeniu swojem, odbytem, dnia 8 lutegc 
b. r. w Warszawie, ustalił ostateczną redakcję m  s»e- 
go  partyjnego programu.

Program ten zmieniony i uzupełniony stanął w spo 
sób zdecydowany j wyraźny na ju n c ie  republikańskie­
go  i demokratycznego ustroju naszego państwa^ doma­
gając się równocześnie przeprowadzenia potrzebnych 
m m " tale w konstytucji jak i w  ordynacji wyborcze? 
do Sejmu.

Zastrzegł się kategorycznie " przeciw wszelkim 
próbom rozstrzygania konfliktów w państwie drogą 
gwałtu jak również przeciw narzucaniu Polsce jakiej­
kolwiek dyktatury.

Jako wyiraz zasad demokratycznych] program 
uznaje wolę większości, żądając poisztaowania prawa 
przez wszystkich bez wyją+ku obywateli w  państwie, 
jak też równomiernego pod każdym względem icł? trak­
towania przez ■wszystkie władze.

Domaga się ustalenia odpowiedzialności urzędni­
ków  za szkód] wynikające z ich nieprawnej działalno­
ści, jak' też zupełnej niezależności w  wymiarze spra­
wiedliwości przez sądy.

na stanowisku zabezpieczonej przez kon­
stytucję Wolności religijnej wszystkich wyziiąń, ustala 
jasno i wyraźnie stosunek stronnictwa do ięligji kato- 
hektaj przetiwstawiając się próbom rozbijania jedności 
duchowej i religijnej ludu, jako szkodliwej dla ludu 
i dla państwa.

Kładzie bardzo silny nacisk na sprawy samorzą­
dowe, kulturalne i oświatowe.

Podkreśla znaczenie, konieczność i swobodę nie- 
„amowianoj niezem pracy, .normując równocześnie swój 
stosunek do- spraw socjalnych i społecznych.

Donr.ga się spiesznego przeprowadzenia reformy 
rolnej.

Podkreślając pokoj owość mas ludowych i stojąc 
na gruncie istniejących międzynarodowych traktatów 
wobec 'araku dostatecznej gwarancji bezpieczeństwa 
Polski, podkreśla bardzo silnie potrzebę jeduołitsj ar- 
mji narodowej, która ira służyć do o b ro n y  bytu i nie­
podległości państwa, ustroju republikańskiego j. porząd­
ku prawnego —  a niestać na usługach stronnictw lut 
jednostek.

Na plan pierwszy wysuwa sprawę polityki roiijfel 
i gospodarczej, a opierając przyszłość państwa na dud; 
ności rolniczej jako najliczniejszej warstwie w państwie)
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dąży do zapewnienia jej niezależnego stanowiska w or­
ganizacji państwowej i społecznej, • co  będzie najpew- 
niejszem utrwaleniem polfcyeznej łgospodar&zej nie­
zawisłości Rzeczypospolitej | |

Program staraliśmy się dostosować do  interesów 
państwa i potrzeb ludu nas.to#o, zużytkować nabyte 
kilkuletnie doświadczenie przez >rproWaidfcfoaie żŁaian 
i uzupełnień do niego, które dyktowały stosunki i ży­
cie.

To jednak jes-zoze nie wszystko!.
Program jest podstawą działalności, on wytycza 

drogi, kreśli cele pracy, podaje środki działania, —  
byłby jednak księgą bez wartości, gdyby nie został w y ­
konany.

• Przed nami wiec dziś leży to olbrzymie zadanie 
wprow adzenia go w  życie. -

Nie będzie to praca ani łatwa, ani krótka.
Na drodze do jego realizacji natkniemy się na 

jawaycłC tajnych^SWIiętyeli i silnych przeciwników.
Przeciwieństwa piętrzące się przed : iami może­

my pokonać tylko świadomą naglą siłą, niezłomnym 
kartem woli i wytrzymałości a co najważniejsze soli­
darnością całego polskiego ludu.

Na szerokiej platformie naszego programu znaj­
dą dla siebie miejsce do pra-cy wszyscy chłopi w Polsce, 
znajdzie inteligencja dla ludu i państwa p~acująca, 
znajdzie je  robotnik polski.

Nie wyklucza on mdżności współdziałania z na­
mi innych warstw ludności naszego mieszczaństwa, na­
szych rzemieślników, jeśli tylko u nich zaistnieje po-

trzęba tej współpracy i dobra wola.
Stronnictwo nasze stawiając ten dalszy a nad- 

„y ra z  poważny Krok na .gromcie państwowej i ludowe] 
polityki, ma pełną nadzieję, że jego usiłowania zosta­
ną przez cały lud poiski najeżycie zrozumiane 1 oce­
nione;

że izucone przez nas zdrowe ziarno padnie na 
ro-lę dobrą ? wdzięczną, wydając obfite, plony;

wierzy, że tym sposobem da podstawę do złącze-: 
nia się całego lud* polskiego w jedno stronnictwo i pod 
jednym sztandarem.

B r K ik  W ło śc ia n ie !
W czasie ciężkich państwowych przesileń i ró­

żnorodnych trudności, w czasie, gdy niektóre stronni­
ctwa mieniące się ludowemi, bądźto dławią się swoją, 
jedne bezmyślna, drugie zbrodniczą demagogją, bądź 
zdeprawowane giną w nieuleczalnej zgniliźnic, —• za­
stanówcie się głęboko nad tem, co  robicie z kim i do­
kąd idziecie!

Uwierzcie, że przyszłość Polsce a szczęście Sobie 
możecie zapewnić tylko usilną, wytężoną, pracą i solU 
damością w działaniu! -j

Do tej pracy w  imię naszej wielkiej przyszłości, 
na gruncie naszego programu wzywamy W as wszyst-s 
kich bez wyjątku!

Stańcie razem jak jeden mąż, twórzcie wielką, je ­
dnolitą, świadomą swoich celów armję lu d ow ą "-^  
a zwyciężycie!

l & r z ą d i  € * ł © w i i y  I® . g .  L .  „ P i a s t * * :
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M o w e  c i ę ż a r y  n a  g m in y .
Starostwo lwowskie wydało do gmin powiatu 

lwowskiego rozporządzenie z dnia 30 stycznia 1927 r. 
de L ; cz 4.029, w którem powołując, się na uchwalę. 
Rady ministrów z 11 J'I. 1926 r., zapowiadającą wnie­
sienie projektu ustawy o powszechnym obowiązku wy­
chowania fizycznego, żąda od naczelników gmin, względnie 
od gmin świadczeń wprost ponad siły gmin, a mianowicie:

„Poleca, aby Zarząd gminy;
1), dostąrczył placu wielkości 3— 5 morgów, o ile 

możności zupełnie równego, przydatnego na boisko;
2) dostarczył lofealu potrzebnego na zebrania inb 

dla celów ćwiczeń wojskowych i sportowych. Lokal ten

może mieścić się w Domu gminnym, ludowym, czy.elni 
Proświcie lab innym lokalu, przeznaczonym dla zebrań 
członków gminy lub członków stowarzyszenia, mającego 
zadania- kulturalno-społeczne lab ekonomiczne;

8) dostarczył odpowiednich funduszów pieniężnych 
aa pokrycie kosztów, urządzenia kursów przysposobień"* 
wojskowego i sportowego w gminie.

Uchwalono przez Zarząd gminy fundusze na ton 
eel należy wstawić dodatkowo do budżetu gminnego na 
rok 1927 w dziale VIII. (zdrowie publiczne). Dodat­
kowy ton budżet winien Zarząd gminy przedłożyć W y­
działowi powiatowemu do dodatkowego zatwierdzenia*
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Następnie do obowiązków gminy już w czasie 
rozpoczęcia Kursu będzie należało:

1) świadczenia w naturze, jak zaprowiantowanie 
drużyn, ćwiczących w ooozach i pomoc odzieżowa dla 
jednostek niezamożnych*,
y. 2) zorganizowanie stałego dozoru sanitarnego i bez­
płatnej pomocy lekarskiej;

3) dostarczenia podwód wojskowej ruchomej kadrze.
Zawiadamiając o tem Zarząd gminy, polecam Pann 

Naczelnikowi pod jego osobistą odpowiedzialnością, przy- 
czem zauważam „zgóry, że żadnych usprawiedliwień 
w tej sprawie nie przyjmę i żs dokładnej przeprowa­
dzenie akcji przysposobienia wojskowego w gminie będę 
uważał za dowód powagi i zaufania, jakiem się Pan 
Naczelnik cieszy w gminie, niezwłocznie spowodować 
przeprowadzenie odpowiednich uchwał -i donieść w nie­
przekraczalnym terminie do dnia 14 lutego b. r. o po­
wziętych w tej sprawie uchwałach, przedkładając mi 
równocześnie odpisy odnośnych uchwał Rady gminnej.

Niezależnie od tego sprawozdania należy mi re­
gularnie przedkładać sprawozdania o postępach tej akcji 
w  gminie 20 marca, 20 czerwca, 20 września i 20 gru­
dnia każdego roku.

Ze względu, że wspomniana akcja ma nadzwy­
czajne znaczenie dla wychowania fizycznego młodzieży, 
wzywam przeto Pana Naczelnika gminy, aby akcję tę 
osobiście wziął w ręce, poświęcił jej baczną uwagę, tak 
obecnie, jak i w przyszłości, aby cele mogły być jak- 
najlepiej osiągnięte i zrealizowane.

Trudności, stojące na przeszkodzie należy bezwa­
runkowo usunąć, należy następnie do tej akcji i do 
pomocy w przeprowadzeniu jej powołać wybitniejsze 
i pracowitsze jednostki miejscowe. Gdybym, co nie przy­
puszczam, natrafił na nienależyte zrozumienie przez 
Naczelnika Gminy i Radę gminną Y/ażaości przepro­
wadzenia dokładnego zamierzonej akcji, musiałbym z tego 
postępowania wyciągnąć odpowiednie konsekwencje, nie 
cofając się przed postawieniem wniosku władzom prze­
łożonym o usunięcie Naczelnika Gminy i rozwiązanie 
Rady Gminnej, jako niespełniającej należycie zadań 
administracji państwowej i odnoszącej się nieprzy­
chylnie do zamierzali Rządu,**.

W  sprawie tej wniósł poseł Malik i towarzysze 
z^Klubu „Piasta*1 interpelację, w której słusznie podnie­
siono, że żądania zawarte w powyższem rozporządzeniu 
nie są oparte na żadnej ustawie ani państwowej, ani 
samorządowej, pod groźbą jednak zapowiedzianych kar 
zmuszeni będą naczelnicy gmin wykonać je  ściśle, 
a ludność narażoną będzie na liczne nadużycia, co może 
stać się przyczyną poważnych fermentów na wsi. Wobec 
tego interpelanci zapytują:

1) Czy pp. ministrom znane jest to rozporządze­
nie starostwa we Lw ow ie?

2) Co zamierzają uczynić, ażeby na podstawie 
takiego bezprawnego zarządzenia nie popełniono gwał­
tów i nadużyć w gminach ?

3) Czy pp. ministrowie skłonni są 'wydać zarzą­
dzenia zapobiegawcze przeciw mogącym się pojawić 
podobnym rozporządzeniom w innych starostwach?

Przytaczamy interpelację w całości ze względu na 
ważność tejże. Należy się obawiać, że podobne zarzą­
dzenia, jak starostwo lwowskie, wydadzą inne starostwa.

Co czynić w takim razie?

O ile gmina czuje się pokrzywdzoną podobnem 
zarządzeniem, należy wnieść rekurs do województwa. 
W rekursie należy przytoczyć odnośne rozporząo zenie 
starostwa i domagać się uchylenia -tegoż jako nieuza­
sadnionego w ustawie i gminę krzywdzącego. O ileby 
województwo rekursu nie uwzględniło, należałoby iść 
do Trybunału administracyjnego, co musi się stać, gdyby 
rozporządzenie starostwa we Lwowie lub jemu podobne 
pojawiły się w innych powiatach, względnie w całym 
kraju. /  B.

Czego żądamy od Ministerstwa Oświaty, 
Sprawiedliwości i Spraw wojskowych ?

(Ciąg dalszy).
Ryczałtowy system pobierania op'at szkolnych unie­

możliwia, zwłaszcza w Małopolsce, uczęszczanie młodzieży 
biedniejszej do szkoły średniej. Taksa za zużycie materja- 
łów wynosi w budżecie 3.774. Opłaty uczniów —  268.960 tys, 

Zasiłki na opłaty szkolne, t, zn. zwrot opłaty szkol­
nej za dzieci fnnkcjonarjuszy państwowych i zawodowych 
wojsKowycb, sędziów i prokuratorów 3.015 tys.

Cyfry te świadczą dobitnie, ze cały ciężar opłat szkol­
nych spada na lndność wiejską, która niejednokrotnie ma 
uniemożliwione uczęszczanie do szkół, ponieważ ciała nau­
czycielskie skrępowane rozporządzeniami min;sterjalnemi, 
nie mogą według swego uznania zwalniać ich od tych opłat 
shoćby częściowo.

Dużo pracy trzeba włożyć również w szkoły zawodo­
we, by odciążyć szkoły średnie.

Mówi się u nas o szkołach rzemieślniczych, handlo­
wych, a tak mało się mówi o szkol*ch rolniczych.

Wszak rolnictwo jest podstawą państwa. W  tym kie­
runku powinna pójść praea nauczycielska, w tym kierunku 
powinny powstać choćby knrsa dokształcające wieczorowe. 
Ludowe sokoły rolnicze i leśne z pozycją 3,807.960 z liczbą 
9 za rok 1926 są anachronizmem dla kraju rolniczego, 
jakim jest Polska. —

W  kierunku oświaty rolniczej winny pójść programy 
ministerjalne i wysiłek rządu i społeczeństwa.

Przy budżecie Ministerstwa Sprawiedliwości zabrał 
głos imieniem Klubn P. S. L. „Piast1* poseł Bredaeki:

Trzed wojną, Sądy otaczały opieką prawno-społeczną 
lndność nbogą, układano protokolarnie skargi, Sądy przepro­
wadzały pertraktacje spadkowe po zmarłych, naczelnicy Są­
dów odprawiali roki sądowe, by zaoszczędzić ludności czasu 
i fatygi do sądów. i

Wymiar sprawiedliwości był szybki, a więo tańszy 
i bezstronny. Dziś nstała opieka prawna, wymiar sprawie­
dliwości jest powolny i  wykazuje znaczne braki, tak z winy 
sędziów, jakotoź z winy złych ustaw, w czem winę pono­
si Sejm. ... ,-:j

Omówiwszy wypadki majowe ze stanowiska konsty­
tucji, prawa i  przysięgi, zakończył poseł przemówienie bwb 
rezolucją, wzywającą rząd do przydzielenia pertraktacyj spad­
kowych, zwłaszcza mniejszych, sądom, ustanowienie taryfy 
dla notarjuszy jako komisarzy sądowych, przywrócenia ro- 
ków sądowych. ■ •

P r z y  b u d ż e c i e  M i n i s t e r s t w a  s p r a w  w o j ­
s k o w y c h  zwrócił poseł Dubiel uwagę na masfyćhane 
znaczenie barmonji między armją a społeczeństwem.,
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U  nas ten  stosunek w zajem nego zaufania, w iary, a na­
w et sentym entu nkładai się z  każdym  rok iem  coraz lep ie j, 
odbyw ał się tw órczy  proces całkow ania, lecz  przyszły  w y ­
padki m ajow e, które ten stosunek zepsuły. W p raw dzie  marsz. 
P iłsudsk i ogłosił do w ojsk a  odezw ę, w  ktprej stw ierdził, 
że rozDrawa m ajow a, to była  gw ałtow na le cz  k ió tk a  sprze­
czka m iędzy kochającym i się braćmi W  odezw ie te j prosił 
B oga, by zechcia ł to w szystko, co  się stało, łaskaw ie prze ­
baczyć; niestety, zapow iedź pozosta ła  zapow iedzią , a p ra ­
ktyka poszła innym  torem , dla państw a niepom yślnym , a dla 
arm ji bezw arunkow o szkodliw ym .

Przyszły rugi oficerskie, przyszły porachunki polity­
czne, generałowie dotychczas siedzą w więzieniu.

Dają się słyszeć głosy, że także nowe rozporządzenie 
Prezydenta Rzeczypospolita] o nowej granicy wiekn ofice­
rów będzie dalszym ciągiem tej właśnie polityki, (Istotnie 
przanosi się w stan spoczynku głównie tych generałów 
i oficerów, którzy walczyli —  względnie oświadczyli się po 
stronie rządu).

Następnie omówił mówca wyezerpnjąeo sprawę wy­
szkolenia, wyżywienia, ciężarów wojskowych, a wkońcu rent 
iuwaPdzkich. Odnośnie do tej ostatniej sprawy stwierdził 
mówca, śe poprzedni Peejm opracował bardzo dobra, nowo­
czesną i RjRępową ustawę. Niestety, wskutek położenia 
maturjalHfego, w jakiem państwo się znajduje, nslawał 
nie w całości i nie w całoj rozciągłości została wykonana. 
Dlatego należy tę spraw#"ciągle badać, śledzić, poprawiać 
i nzupełniać, aby ci, którzy największe dla państwa i kraju 

ofiary i których los jest najcięższy, mieli przynaj­
mniej te satysfakcję i tę pociechę, że ich zasłon społe­
czeństwo i Państwo należycie ocenia i że clnła ustawo- 
da—aze cobią wszystko, co w ich raoć^, anj ich muszezę- 
Łiiwenm losowi ulżyć. Według ustawy, termin zgłaszania 
roszczeń inwalidzkich u dynął dnia 30 kwietnia 1902 r.

Ponieważ do dziś»dnia jeszcze zdarzają się wypadki, 
że żołnierze wskutek pr-zeźyć wojennyph, wskutek swojej* 
służby wojskowej, dopiero dziś po blisko 10*letniej odie- 
gloścd od wojuy, etają się kalekami, niezdolnymi do pracy, 
nalet. Wby rozszerzyć termin zgłoszenia dla tych roszczeń 
inwalidzkich,

Kwłasjciia procent ślepych i umysłowo chorych, w miarę 
oddalania się od wojny, nietylko nia maleje, ale przeciwnie 

Są te rzeczy zatrważająco i sądzę, że jest naszą
• O^Uuożci^ ażebyśmy się tą rzeczą tutaj zajęli.

KapitalU&cja rent inwalidzkich okazała się rzeczą 
bardzo eraktyszną, aieatety, fundusze przyznawane na kapi­
talizację tych rent są tak małe, że nie pozwalają w •.alej 
rucwągio.oi wykosać- rze**y w zasadzie bardzo rozumnoj 
l bardzo i faktycznie pomyślanej. Chodziłoby więc o rozsz*- 
tzcaie sredytśw na kapitalizację ront inwalidzkich, ale tylko 
ni* tych inwulidów, kUrsr dają gwarancję, że zdobyte przy 
yźfuocy tyohże rent warsztaty pr*«y, czy w dziedzinie rol­
niczej c ły  w daiodiisPo handlu, przemysłu lub rzemiosła 
będą 0 'obiścfts prowadr’0.

Jcbt caiy «-* .«ef inwalidów, którzy przez władze woj­
skowo, jako ku temu powołane, zostali uznani, jako inwa- 
iidti, jednak przyznanie rent inwalidzkich i asygnata rant 
aa’ e*y d;> .wiedz skarbowych, a władze skarbowe w osta­
tnich tsasaih posługują się taką biurokracją, żądają tylu
• oświadczeń, mają tak przewlekłą procedurę, ie  iata cała 
ęp ł/ wsją od chwili kiedy inwalida został przez władze kn 
ktin" powołana za ipw-lidę nżnaay, do chwili, kiedy wre­
szcie władza sterboisa n»ieżoii rai rtntę wypłaci. Dlatego

należy za w szelką cenę zw łaszcza , że  są to n ie jedn okrotn ie  
bardzo w ysokoprocentow i inw alidzi, przyspieszyć przyzn a ­
nie i  asygnow an le ren t przez w ładze skarbow e, w  czem  
należną in geren c ję  ma M inisterstw o spraw' w ojskow ych .

(Dokończenie nastąpi).

Wyjaśnieni®.
W obec tego, że niektóre pisma zamieściły wiar1 

domość, jakoby prezes W itos poszukiwał współpracy! 
z obozem sanacji moralnej, zwróciliśmy się do Niego 
z prośbą o wyjaśnienie.

Prezes Witos w odpowiedzi zaznaczył, źe wiado, 
mość podana w pismach jest od początku do końca 
zupełnie zmyśloną, że z nikim w sprawie tej nie roz­
mawiał, ani nikogo do rozmowy w tej materji nie upo­
ważnił,

R e d a k c j a .

Wzrost spiywew podałkowych i ogdzy.
Pisma, stojące na usługach rządu, donoszą z rado­

ścią o ustawicznym wzroście wpływów podatkowych.
Wedle doniesienia tychże wynosiły za styczeń b. r. 

woływy z danin publicznych i monopolów państwowych 
153,760.854 zł, czyli o 9 miljoaów więcej, niż prelimi­
nowano1 w budżecie.

Wzrost wpływów tłumaczą organa rządowe wzro­
stem dobrobytu społeczeństwa.

Nic fałszywszego nad takie mniemanie.
Społeczeństwo nietylko nie , bogaci się, lecz co- 

dzień ubożeje, wzrost wpływów przypisać należy głów ­
nie śrubie podatkowej, a co gorsza nadużyciom przy 
wymiarze i ściągania podatków.

Dia przykładu ważmy podatek dochodowy.
Tenże mają płacić rolnicy, mający gospodarstwa 

wyżej 15 ha.
Cóż jednak nie robią gorliwi inspektorzy skar­

pow i? Wymierzają ten podatek chłopom, mającym 10 
a nawet tylko 5 ha — jak to miało miejsce, w powie­
cie nowotarskim.

Wprawdzie komisja odwoławcza przy Izbie skar­
bowej, w której zasiadają czynniki obywatelskie, uwzględ­
niła rekursa, ale przeważnie rekursa w sprawach po­
datkowych nie odnoszą skutku, ludność, która płaci to, 
co się z ustawy należy, słusznie sarka na nadużycie 
ustawy, które samo w sobie jest złem, potępienia go- 
daem, a w dziedzinie podatkowej daja się dotkliwie we 
znaki, sprowadzając zubożenie i ruiną obywatali.

Wzrost wpływów podatkowych, płynący z.nagina­
nia i nadużywania ustaw —  to wzrost nędzy rozgory­
czenia, których rząd każdy we własnym interesie jak 
najsilniej powinien unikać.

Gminy w Małopolsce
pozbawione sklepu korzennego, a pragnące takowy mieć, 
zechcą się łaskawie zgłosić z podaniem, lokalu i wa­
runków pod: Z, Matuszek, Kraków, Topolowa 27, parter.
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Długi zagraniczne pafistwa 
wynoszą 3.274,900.317 zł.

Trzy miljaruy dwieście siedmdziesiąt cztery miljony 
dziewięćset dziewięć tysięcy i 317 zł, a więc zawrotną 
sumę.

Nic też dziwnego, że każdy obywatel państwa ma 
prawo zapytać, koma jesteśmy dłużni, zaco i naco suma 
pożyczkowa obróconą została?

Według sprawozdania komisji budżetowej, wyno­
szą w dniu 1 stycznia 1927:

A ) Pożyczki emisyjne zł 623,984.484, a to : 
6°/o pożyczka dolarowa z r. 1920 . . . 176,170.5u0
8 8/» obligacje tieryice Motor Iruck Co . 3,041 100
7*/# pożyczka dolarowa z r 1925 . . . 289,800.000 
70/ 0 pożyczka w lirach włoskich z r. 1924 151,972.884

B) Długi wobec rządów państw zł 2.292,638.370. 
Na tę sumę składają się:
Stany Zjednoczone Ameryki . . z kwotą 1.584,540.000 
W ielka Brytanja . . . . . . .  211811.095
F r a n c j a ......................................  .  „ 372,630.897
W łochy . .  ...........................  „  30,600.000
Norwegja  ..........................   . . „ 45,699.355
Szwecja  .....................................   15,093.324
Danja . . . . * ............................ „ 1,019 527
fiolandja  ......................  „  31,089.656
Szwajearja . . . . . . . .  „ 154.516

C) Zadłużenie wobec instytacyj prywatnych 
zł 28,384 938, w tem: <
Stany Zjednoczone Ameryki . . . . .  27,315.438 
jTraUcja  ............................................ 1069.500

D ) Diag polikwidacyjny zl 329,901.525, a to:
D .n j poanstrjacki i powęgierski . . . 329,901 525

Łącznie pozycje A, B, C dają w samie kwotę na 
wstępie wymienioną.

Do sumy tej dodać należy 7•/, pożyczkę doiarową 
z r. 1926 t. zw. „zapałczaną", oraz resztę materjułowej 
pożyczki francuskiej 113.954,176-82 franków francuskich.

Zaco winniśmy te olbrzymie sumy?
Francji za organizację i utrzymywanie armji gen. 

Hallera, za materiały wojenne dla armji i floty; Ho- 
landji za odzież dla wojska; Szwecji za maszyny dla 
koleji; firmie „The Baldwin Locomotiv W orks" za 
maszyny kolejowe; dług po dawnej Austrji musieliśmy 
przejąć jako państwo sukcesyjne i długi te uważać na­
łoży za konieczne.

Inna rzecz z pożyczką włoską, a zwłaszcza ame- 
rykańskiemi, któro to pożyczki pozaciągał głównie 
W ł. Grabski.

Te poszły na załatanie dziur w budżecie; pochło­
nęła je  rozrzutna gospodarka Grabskiego, która zyskała 
sobie nazwę „grabszczyzuy".

Ogólna suma na umorzenie częściowe dlngów 
wewnętrznych, zagranicznych i odsetek w budżecie na 
rok 1927/28 wynosi 145,070.454 zł.

Tak straszliwy haraes musi opłacać społeczeń­
stwo przez dziesiątki lat za nieudolną i marnotrawną 
gospodarkę.

Rząd obecny stara się o zaciągnięcie znacznej 
pożyczki w Ameryce, względnie w Anglji.

W  tych warunkach, gdzie wisimy niema) u ka­
żdego państwa, uzyskanie pużyczk1 nastąpić może tylko 
na ciężkich, lichwiarskich warunkach.

Zeby przynajmniej rząd obrócił pożyczkę na cele 
inwestycyjne, produkcyjne.

Niestety, rząd obecny naogól kroczy po linji po­
lityki gospodarczej Grabskiego, ladzie się zmienili, ale 
system pozostał ten sam, dlatego bardzo obawiać się 
należy, żeby pożyczka, o ilo ją  rząd dostanie, nie po­
szła na marne, obciążając coraz więcej znękane i zbie- 
dzone społeczeństwo. J. B.

P riyg a riia ł koubf garnkowi.
„Słowo Polskie", organ narodowej demokracji, za­

rzucając w Nrze 47 rządowi brak programu, a L.ubom 
sejmowym brak ideji, wyrzuca socjalistom, że są w opo­
zycji do rządu marszałka Piłsudskiego, ale pozornej, 
dla oka, dla wyborców, jedynie ulub Związku ludowo- 
narodowego uprawia zasadniczą opozycję i dlatego gło­
sował przeciwko budżetowi

Istotnie klub narodowo-demokratyczuy odkomen­
derował grupkę posłów do głosowania przeciwko bud­
żetowi, skrupulatnie obliczając, żeby nie było za dużo, 
żeby przypadkiem budżet nie przepadł —  reszta posiów 
z tego klubu nie była obecuą podczas głosowania.

To się nazywa zasadnicza, bezwzględna, ideowa 
opozycja.

p i  a
'W spławie posła Wojewódzkiego przesłuchał Sąd 

marszałkowski szereg świadków, między innymi także 
posła Cwiakowskiego i Ledwocca, es wyzwoleńców.

Posłowie ci zeznali, ze ooseł tSfojewódzżi z pie­
niędzy, otrzymywanych z oddziału ii-go (defenzy wy), łożył 
znaczniejsze sumy hastronn ctwo „¥Jyzwolen a", oczeni 
wiedzieli człon owie zirządu i klubu, a nawet p seł 
Rudziński, wiceprezes kiubu, z tych pieniędzy zawiózł 
do Wilna na agitację przedwyborczą \ mil. ma., a drugi 
dostał poseł Hełiman. .

Mimo to „ Wyzwolenie" dopatruje się słomki w oku 
iunycb stronnictw, w swo;em oku nie widzi belki —  
uważa się za czyste, jak łza, ideowe stronnictwo.— Bryl, 
Stapiński też się uważają za ideowców, ruimo, ża za­
sadą ich postępowania jest dewiza, kiedy dają trzeba brać.

Pieniądz nie śmierdzi.
Niestety, ten pieniądz, co dawał Wojewódzki 

„W yzwoleniu" śmierdzi, a napewno nie pachną ci, co 
śmierdzący pieniądz przvim -w.ii

b, minister rolnictwa
idffii o -  23  la t - k a n e a ła r ię  a d w o k a ck ą

w sprawaoU c jw iln y c a  i Ł sr a jc h  544 17 0

W  Ib  1.
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Z ruchu organizacyjnego,
Nowy program Stronnictwa.
•

Program Stronnictwa P. S. L . „P iast", uchwalony 
ft& ostatnim Kongresie, jest do nabycia w Redakcji 
,, Piasta" po ceuie 80 groszy, z przesyłką pocztową po 
cenie 1 złoty za sztuką. —  Książka pamiątkowa z Kon­
gresu nkaże sią w najbliższym czasie, o czem osobno
Bią jeszcze doniesie,. Adm inistracja.

......

Bhcżność ludowcy w Krakowsklent!
Dnia 27 b. m., w niedzielą o godzinie 12, odbędzie się 

W Czułowie wie# P. S. L. „Piast".f ' • K-if. ...ą__________

Tego samego dnie o godzinie 4 po południu w Mni- 
Kowfe, w sali kancelarji gminnej, odbędzie się wieo pubłi- 
cany P. S. L. „Piast".

Powiatowy Zarząd P. S. L. „Piast*

Baczność Myślenickie!
Dnia 13 m arca, w niedzielę, odbędzie się wiec publiczny 

W gminie Lubień, powiat Myślenice.
Zarząd Powiatowy P, S. L. „Piast",

Baczność Makowskie!
W  poniedziałek, dnia 2 8  lutego b, r., odbędzie się 

zebranie P. 8. L. „Piast" w Jordanowie, z udziałem posłów.

Dnia 6 marca b. r., w d|iedzielę po sumie, odbędzie 
się W Stryszawie, zebranie pnbliczne P. S. L. „Piast" 
z udziałem posłów.

PIASKI W IELKIE, powiat Kraków. W  niedzielę, 
Tdnia 13 b. m. odbył się u nas wiec zwołany przez pow, 
Zarząd P. S. L. »Piasta«. P o  sumie zebrało się około 
200 najpoważniejszych obywateli w  sali rzeźni miej­
skiej.

Sprawy polityczne i gospodarcze, jakoteż stosunek 
gminy miasta Krakowa do Piasków Wielkich referował 
p. Grza z Konar, sprawy organizacyjne referował p. 
Cholewicki z Węgrze, Na wiecu był także obecnym 
p. Nita ze Szczurowy. Uchwalono jednogłośnie przystą­
pienie do Stronnictwa P. S. L. »Piasta«, które najsku­
teczniej broni interesów rolników drobnego przemysłu 
i drobnego handlu i postawiono założyć- Kolo miejsce? 
,We P, S. L. »Piasta«. Na przewodniczącego jednogło­
śnie wybrano ze wszechmiar cenionego i dla gminy za­
służonego miejscowego właściciela Piasków p. W ojcie­
cha Marchwickiego, zastępcą Mrożka Wiktora, skarb 

.niklem Karola Clili pałę, sekretarzem Michała Gryglew- 
skiego, zaś na delegatów powołano Kociołka W łady­
sława i Michała Gryglewskiego. Uchwalono następują­
ce  rezolucje:

Zniesienie rogatek miasta Krakowa.
Zniesienie opłat pobieranych do dziś na rogatkach 

4 zł od jednej sztuki żywego bydła i 5 yr od 1 kg 
mięsa.

Obniżenie targowego do 1 zł od bydła dorosłego 
do  50 gr, od  cieląt i prosiąt, a nie jak dotychczas brano 
4 zł od sztuki.

Znaczno obniżenie kosztów uboju w rzeźni miej? 
skiej w  Krakowie, które dotychczas wynoszą 13 »ł od 
sztuki.

Mięso bito wobec weterynarza i pieczęcią weteryr 
narza. naznaczone na prowincji powinno być bez opłaty 
wpuszczone do Krakowa a nie jak dotychczas za opłaa 
tą 5 gr od  1 kg..

Placowe tak od  furmanek, jak towaru w  Krako­
wie zbyt jest wygórowane.

Świnie węgrowate mają być zwrócone właścidfta 
łowi do przegotowania w własnym zarządzie i  do do? 
m owego użytku, a nie jak dotychczas konfiskowane,

Niektóre miasteczka prowincjonalne, a- i Kraków, 
do niedawna, pobierają prócz opłaty targowej, od wla-i 
śdcieli bydła, także taksy czasem nawet wygórowane 
od handlarzy i  kupców przy wyprowadzaniu kupionego 
bydła z targowicy. Przeciw temu wyzyskowi zgrom a-, 
dzenl jak najenergiczniej protestują.

Pia szczanie.

BOCHNIA. Dnia 14 lutego 1927 r. odbyło się 
w  sali Rady powiatowej w Bochni posiedzenie wójtów, 
i sekretarzy gminnych z całego powiatu.

Przewodniczył były poseł Rudnik, a  sekretarzom 
wał Antoni Piotrowski ze Świdówki. i

Sprawę projektów ustaw samorządowych refeh 
rował p. Siemiński^

W  dyskusji zabierali głos: W ojciech Kaczmar­
czyk, Rafał Mazur, Gadowski i Rudnik.

Rezolucje sprzeciwiające się (tak ze względów, 
państwowych, jako też gospodarczy cii i społecznych) 
projektowi ustaw samorządowych wogole a projekt 
tom ustawy o gminie wiejskiej i ordynacji wyborczej 
do tejże gminy w  szczególności —  uchwalono jedno? 
myślnie,

Następnie były omawiane sprawy, a) wyszkolenia 
wojskowego po wsiach, b) uwijania się jakichś indywdn 
duów bolszewickich po wsiach zachwalających bolsze-s 
wję, c) sprawa destrukcyjnej działalności po wstaek 
stronnictw lewicowych, d) sprawę pom ocy w dostawiaj 
zboża i ziemniaków dla najbiedniejszej ludności1, 
e) sprawy spadków sierocych i f) sprawa prowadzenia 
Kas gminnych i całej gospodarki gminnej. —  W  powyż­
szych sprawach przemawiali pp.: Siemiński, Mazur, Ga? 
dowski, Molik, Ryba, Matus Jan, Pachuta, Rudnik 
i Kowalski'

Antoni Piotrowski, sekretarz.

GAWŁÓW, powiat Bochnia. Przy udziale uczę? 
siników miejscowych razem z przybyłymi z  różnych! 
okolicznych wsi w liczbie otkolo 800 odbył dr Kier? 
nik w dniu 13 lutego b. ,r. publiczny wiec.

W iec zagnił p. Jan Klimek z Gawlowa, którego 
zgromadzeni jednomyślnie wybrali przewodniczącym, 
a Stanisława Zacharę sekretarzem.

Poseł dr Kiernik w dwugodzinnej swej mówią 
przy ciągłych oklaskach zilustrował nam jasno i dokład_ 
nie sytuację polityczną i gospodarczą w państwie, czem 
otworzył nam oczy na niejedną dotychczas nieznaną 
nam sprawę.
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W  dyskusji zarządzonej przea preewcdniezącego 
Nabierali glos: W ojciech Fita, Płonka Sfefan, Kukulski, 
Jagiełka Jan, Słowik, Łach, Sadko, Michalik i Wyslna.

Przemówienia wszystkich m ówców c octowa,!” 
głęboka troska o całość państwa, które jedynie na zor­
ganizowanej, świadomej swych praw i obowiązków mar 
■sie włościaństwa utrzymać się może. Poruszono również 
masę spraw natury nietylko politycznej, ale i go&podar- 
icaej jak: sprawę i^ w m y  rolnej, komasacji gruntów, 
[emigracji, eksploatacji toifu, regulacji rzek, spółdziel­
czości, asekuracji, podatków majątkowy ch, budowy fa­
bryk i Ł d. ' - ,

Na wszystkie poruszone sprawy odpowiedział yty- 
jaśniająco zgromadzonym poseł dr Kiemik.

Uchwalono pełne wotum zaufania prezesowi W ito­
sowi, p. drowi Kie-mikowi i Klubowi P ..S . L. »Piast«. 
Stanisław Zachara, sekr, Jan Klimek, przew.

TARNÓW. Dnia 15 lutego b. r, odbyło się w  Tar­
nowie v/ sali * Gwiazdy* sopranie delegatów R ól P.S.U. 
>Piast* powiatu tarnowskiego. Zebrało się ponad 350 
(delegatów, co  jest najlepszym znakiem wpływów po-: 
litycznych »Piast-aj*w powiecie, '

Zebraniu przewodniczył Jan Jarosz, w ójt z  Jaao- 
iwic, sekretarzował podpisany.

Referat o sytuacji wewnętrznej i zewnętrznej na­
szego państwa wygłosił prezto Wito®.

Mówca omówił dokładnie ostatnie wypadki na 
[terenie Sejmu, zachowanie się stronnictw lewych przy 
wydaniu posłów zdrajców, oraz przedstawił dokładnie 
(dlaczego »Piast« .głosował za budżetem, a za ."kreśle­
niem kwot powstawianych na nowe urzędy, jak mini­
sterstwo poczt.

Po referacie wywiązała się żywa, długa dyskusja, 
w  której zabierali głos pp.: Tchoń z Pogowskiej W oli, 
dr Janiga z Tuchowa, Boruch, Kowalik, Regiec, Kor­
na us, Mróz ze Skrzyszowa, Bednarz, Gawin i wielu in­
nych. Następnie uchwalono jednogłośnie następujące 
rezolucje:

. Zebrani delegaci gmin powiatu tarnowskiego do­
magają się uchwalania ustaw samorządowych w myśl 
uchwał Stronnictwa » Piasta*.

Oświadczają, że ludność powiatu stoi twardo 
przy sztandarze P. S. L, »Piast«,

Stwierdzają, że Klub P. S. L. »Piast« prowadzi 
politykę zgodną z interesem państwa i ludu polskiego, 
"a co  wyrażają mu pełne wotum zaufania, a preserowi 
W itosowi za jego poświęcenie i pracę hołd i cześć'

Po tem zebraniu odbyło się posiedzenie związku 
.wójtów, na którem omówiono sprawę kredytów dla roł- 
pictwa i szereg spraw-powiatowych.'
W ładysław Boruch, sckr. Jan Jaroez, przew.

OSTRÓW, powiat Przeworsk. Dnia 28 grudnia 
ub. r. odbyło się u nas zebranie polityczne, na którem 
ęawiązano Koło P. S. L. »Piast« do którego wpisało się 
57 członków. Przewodniczącym Koia został wybrany 
Tomasz Rajzer, zastępcą p. Jan Machłarz, skarbnikiem 
p. Antoni Chrzan, sekretarzem p. Ludwik Łojek. Na 
zebraniu tem omawiali sprawy polityczne, gospodarcze 
i  powiatowe, Antoni Chrzan.

D k i a ł  e m i g r a c y j n y .
O strożnie prz«?d> z ło d zie ja m i!

Uranii emigracyjny ostrzegł. emigrantów, aby mieli 
się na baczności przed złodziejami i oszustami, którzy kręcą 
się w pobliżu urzędów, konsulatów, biur okrętowych i na 
dworcach kolejowych, ofiarowując swe usługi w znalezieniu 
mieszkania, wskazaniu potrzebnego urzędu, kupnie karty 
okrętowej i starają się wyłudzić pieniądze od łatwowier- 
nyeh wypróbowanemi sztuczkami, na które ludzie nieświa­
domi często złapać się dają.

W  celu ostrzeżenia emigrantów podaje się poniższy 
opis sposobów najczęściej używanych przez złodziei;

Emigranci bywają okradani:
1) Na tak zwane „zgubne": jeden ze złodziei nawią­

zuje znajomość z upatrzonym emigrantem. Drugi złodziej 
gubi umyślnie woreczek lub paczkę, którą podnosi pierw, 
szy, idący w towotfgstwie emigranta, zalecająo milczenie, 
a potem podział znalezionych pieniędzy. Po chwili osobnik, 
K tóry  „zgasił" (podrzucił) paczkę, zwraca się z zapytaniem,’ 
czy idący za nim nie analeźli je j; wspólnik jego oczywiście 
zaprzecza, lecz ten żąda pokazania posiadanych pieniędzy^ 
co wspólnik chętnie robi, proponując to samo nowemu zna­
jomemu. Emigrant pokazuje swoje pieniądze, które złodziej 
po obejrzeniu zwraca mu, zawijając je w papier; robi to  
bardzo zręcznie, ale pieniądze wyjmuje, a na ich miejsce 
wkłada kawałki gazet.

2) Na „sekretarza*: jeden ze złodziei zawiera zna­
jomość z upatrzonym emigrantem, twierdzi, że i on rów­
nież wyjeżdża i właśnie idzie po wizę i że ma znaiomego 
sekretarza konsula, który ułatwi mu formalności i przyspie­
szy wydanie wizy. W  tym celn wprowadza emigranta do 
jakiegokolwiek domu (gdzie uprzednio wszedł jego wspól­
nik), tam na klatce schodowej zaczepia tego wspólnika, ty  
tui ująć go „panem sekretarzem" lub konsulem i prosząc
0 pomoc przy wyrobieniu wizy. Wspólnik, zwany sekreta­
rzem, przegląda papiery i pieniądze potrzebne do zapłace­
nia wizy, wkłada je  w kopertę i oddaje temu, który przy­
prowadził emigranta, z zapewnieniem, że za chwilę wróci
1 wizę wyda. To same robi z emigrantem na skutek prośby 
swego wspólnika, lecz pieniądze niepostrzeżenie wyjmuje, 
oddając zaklejoną kopertę z dokumentami, poczem jeden 
jak i drugi znikają.

3) Na „brylant po zawarciu znajomości z upa­
trzonym emigrantem złodziej zatrzymany jest przez ubra­
nego biednie, udającego przeważnie zbiega z Rosji, drugiego 
złodzieja, który proponuje pierwszemu kupno złotej dziesię­
ciorublówki za bardzo niską cenę. Monetę nabywa wspólnik- 
złodziej. Obecny przy tej tranzakcji emigrant często sam 
zapytuje, czy i jemu nie sprzedanoby takich monet. W ów­
czas „zbieg z Rosji" oświadcza, że ma bardzo cenne bry- 

Janty tanio do sprzedania i pokazuje je emigrantowi. Za­
chęconego do kupna prowadzą do „jubilera’-* dla sprawdze­
nia wartości brylantów. Przed najbliższym sklepem jubiler­
skim oczekuje trzeci wspólnik-złcJziej, zwykle bez kapelu­
sza, co pozornie tak wygląda, .ak gdyby stał przed wła­
snym sklepem. Da niego zwracają się wspolnicy-złodzieje, 
on ocenia brylanty, oczywiście bardzo wysoko Po tej ma­
nipulacji wciągnięty podstępnie emigrant kupuje za wszyst­
kie posiadane pieniądze, a często nawet własne kosztowno­
ści zwykłe szkiełka szlifowane.
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4) We Lwowie oszukują emigrantów przeważnie na 
„słoty zegarek, łańcuszek i pierścionek". Dzieje się w ten 
sposób, że do emigranta podcnodzi jakiś osobnik, udający 
uciekiniera z Rosji i opowiada, że jest w nędzy i że chciałby 
Sprzedać 03tatuie swoje wartościowe rzeczy, mianowicie 
zegarek złoty, łańcuszek lub pierścionek, względnie obrączkę, 
ale nie wie gdzie. W  ciągu tej rozmowy zjawia się drugi 
osobnik, który ofiarowuje się kupić te rzeczy I umawia się 
o cenę, ale oświadcza, że nie ma przy sobie pieniędzy 
t prosi emigranta, aby mu pożyczył 10 dolarów, któri mn 
zaraz z procentem zwróci. Jeżeli naiwny emigrant, powo­
dowany chęcią zysku, zgodzi się na to i pieniądze da, 
oszust z temi pieniądzmi prowadzi go do najbliższej kamie­
nicy i tam przepada bez śladn.

H z  i a! g o s p o d a r c z y .
K ul® dolara .

Kraków, dnia 22 lutego 
Kur* bankovy aolara: 8-90

G - e - l a  zbożow a w K rakow ie.
Notowano dnia ltf lutego 1927 za 100 kg to wam:

O strzeżenie  
przed rze k o m y  i w erbunkiem  

do w ojsk a  am eryk ań sk iego .
Od pewnego czasu kiążą w  niektórych powiatacH 

pogłoski, jakoby zbieiano ochotników do w oj sika ame 
rykańskiego i meksykańskiego.

Ekspozytura Urzędu emigracyjnego we Lwowie 
podaje, że pogłoski te są nieprawdziwe i ostrzega 
wszystkich pized rozmaitymi, niesumiennymi Ittolźmi, 
którzyby udzielali jakichkolwiek informacyj w tej sprar 
wie i zbierali zapisy.

Gdyby ktoś natrafił na takiego agenta niech za­
raz o nim doniesie najbliższej władzy.

Eiasiffpzicja do Firaayiji i Perta.
Od niedawna rozsiewane są po miastach, a  s z c z e ­

gólnie po wsiach pogłoski, jakoby w najbliższym czasie 
można było wyjechać bezpłatnie do Brazylji i Peru.

Ekspozytura Urzędu emigracyjnego we Lwowie 
(ul. Karmelicka 4) wyjaśnia, iż pogłoski te są Idami'we 
i wiary nie najeży im dawać.

Kbokołwiekby agitował i zbierał zapisy na wy-, 
jazd do Brazylji, do Peru i innych krajów ozy to w Eu­
ropie, czy też zamorskich —  zostanie pociągnięty do 
odpowiedzialności administracyjnej i kamo-sądowej

Kto zamierza wyjechać za zarobkiem zagranicę, 
niec-h się informuje w najbliższym Państwowym Urzę­
dzie pośrednictwa pracy, względnie, w  ekspozyturze 
Urzędu emigracyjnego we Lwowie, a niech unika 
wszelkich pośredników i pokątnych agentów, którym 
nie wolno zajmować się sprawami wychodżezemi,

• Zaszczytni i oii lat wielu znana firma zogarmutrzowska

Ł e C 3 . s£ l i O f f a b i ,  ia r a  i v ,  S o k i w i i i c e  18
otrzymuje setki listów z uznamem za solidną pracę, z których 

jeden przetaczam y:

Kowalewo, dnia 13 lutego 1927 r.
W ie lm o ż n y  P a n ie  1

Donoszę uprzejmie, że przesyłkę otrzymałem w należytym 
porząćka i z przerobienia pierścionka jestem zupełnie zadowolona. 
N» leiytość przesłałam dnia 7 b. m. Z_ pnnktualne i  preoyzyjne 

'wykonanie piorścionaa dziękuję uprzejmie i nie omieszkam w przy 
gzłości zwrócić się do Pańskiej firmy w podobnych sprawach.

Z po r ażaniem
482 K n o S n ich a .

Pszenice targów . . . . . .
Żyto dworside krajowe . , . ,
Zyto t a r g o w e ........................ , <
Owies targowy.................   . ,
Jęczmień na krupy . . . . ' .  
Kminek krajowy . . . . . . .
Mąka pszenna 45% okr. krak,, 
Mąka żytnia 60% okr. krak. 
Mąka żytnia 66% okr. pozn. . , 
Otręby pszenne . . • . . . . 
Otręby ż y t n i e .................

62-00
41-50
4(3-00
31-50
35-00

180
90-50
62-50-
65-00
26-00
96-uO

zt
— 63-00
-4 2 -5 0
—40-50
-32 -00
— 87-00
— 190
— 91-50
— 63-00
— 66-50
— 27-00
— 27-00

W ykaz cen k yO a  i  «Ier©pn.iŁisiay
notowanych na Gent-ainej tavg.r Icy n- eiskiejw Erakowie 

od dnia 12— 18 lutego 192? r.

1 kg żywej wagi
zt

1 -1 3 -1 -70
• • a n n n 1*35-1-70

u n n n 0*35— 1*65
• • n n n n 1*21— 1*68
1 • n n » n 1-25—1 * 9
• • n m . » n 2 '2 5 ~ 2 6 8

» * bitej wagi 2 8 0 — 3-20

Bnhaje. . . 
Woły . . . 
K row y . . , 
Jałówki . . 
C ielęta . . . 
Nierogacizna

Ma targowicę spędzono buhaji ’ 23 sztuki, wołów  50 gztuk, 
krów 195, jałówek 130 sztuk, cieiąt 572 sztuki, świń 5 W  sztuk. 
Spędy bydła mierne, ceny bydła rogatego i nierogacizny utrzy­
mały się, jak  w poprzednim tygodniu, ceny cieląt nirsze,

Z  z a k re s u  h y o jje n y  m ię s a .
Mięso zwierząt rzeźnych, a więc buhaji, wołów, 

kirów, jałówek, cieląt, świń, owiec, kóz należy z powodu 
znacznej wartości ciał białkowych oraz dobrego smaku 

;d o  najpowszechniejszego artykułu spezyiczego. W edług 
i badań przedwojennych następująca ilość mięsa na je- 
i dmego człowieka przypadała przeciętnie: w  Ameryce 
84 kg, Anglji 57 kg, Niemczech 52 kg, Szwaj carji 44 
kg, Norwegji 42 kg, Szwecji 38 kg, Francji 37 kg, Da-; 
nji 37 kg, Holandji 34 kg, Austrji 29 kg, Hiszpanji 21 
kg, w  Rosji europejskiej 20 kg, Włoszech 15 kg. 
W  ostatnich czasach rozpowszechniło s'ę także mięso 
końskie coraz bardziej w  Europie, a wśród ludów azja-. 
tyckich —  Chińczyków, Persów, Kałmuków i Kirgi­
zów — jest ono uważane za podstawowy artykuł spo­
żywczy. Określenie pojęcia »oiięsa« jest bardzo obszer­
ne i nie da się właściwie ściśle określić i oznaczyć, .od­
graniczyć. Przez słowo ->mięso« w znaczeniu ściąłem 
rozumieć nleży umięśnienie szkieletu zwierząt rzeźnych 
wraz z w szystkim i przynależnemi tkankami, t. j. 
tłuszcz tkanka łącznikowa, ścięgna, powięzie, kości, 
chrząstki, gruczoły chłonne. Przez » mięso* w znaczeniu 
obszernie jszem rozumiemy umięśnienie także innych 
zwierząt, a więc dziczyzny, drobiu, skorupiaków (raki*
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homary), mię czak ów (ostrygi, ślimaki), gadów i pła­
zów  (żółwie, żaby), oraz, ryb. Słowem »mięso« w znaczę 
niu najobszerniejszem obejmujemy wszystkie części 
organizmu zwierzęcego, nadające się do  ̂ spożycia', 
a więc serce, płuca, wątrobę, nerki, mózg, język, gru­
czo ł grasicowy, śledzionę, przewód pokarmowy, wymię 
i krew. W agę zwierząt rzeźnych dzielimy na wagę ży­
w ą i bitą. Przez wagę żyw ą rozumiemy oznaczenia cię­
żaru zwierząt rzeźnych przed ubojem. Przez wagę zaś 
bitą bydła rogatego grubego i drobnego rozumiemy 
oznaczenie ciężaru zwierzęcia ubitego z wykluczeniem 
skóry, głow y, trzewi, zewnętrznych części rodnych, 
wraz z wymieniem i czterech kończyn do kolan czyli 
dinnemi słowy ciężar czterech ćwiartek mięsa wraz 
z nerkami. Przez wagę bitą nierogacizny należy rozu­
mieć ciężar ciała wraz ze skórą, głową i nerkami z w y­
kluczeniem trzewi. Pomiędzy wagą bitą a żywą 
|u wszystkich zwierząt rzeźnych istnieje pewien stosunek 
zależny przedewszystkiem od stanu odżywienia, danego 
zwierzęcia. W aga bita jest znacznie mniejsza od  wagi 
żywej. U sztuk tłustych stosunek wagi bitej od żywej 
przechyla się więce j na korzyść wagi bitej, podczas gdy 
u  sztuk chudych na korzyść wagi żywej. Stosunek wagi 
bitej do żywej zależy nadto od  stanu wypełnienia prze­
wodu pokarmowego treścią w chwili ważenia bydła 
przed ubojem, od lodzaju samej treści, oraz ewentual­
nie także od warunków przewozowych, o ile chodzi 
o sztuki sprowadzone. Wedle badań waga bita wynosi 
przeciętnie: wołów 53% , jałówek 61% , krów 48% , bu- 
haji 58% , cieląt ssących 64% , owiec 56% , świń 84% 
[wagi żywej. W agu bita koni wynosi 55% . Różnica mię­
dzy wagą bitą a żywą waha się ogólnie u bydła roga­
tego zależnie od  stanu odżywienia między 35— 65% 
u owiec chudych i tłustych między 45— 64% , u świń 
tuczonych i podtuczonych między 15— 25% . Zawantość 
zaś kości wynosi w mięsie (cztery ćwiartki) zwierząt, 
dużych do* 2 0% , zwierząt małych do 10% ogólnej wagi 
mięsa. Mięsa bez k o4ci znajduje się w ciele tłustych wo­
łów  około 40% , póilłusfych w ołów  około 48% , tłu­
stych owiec i kóz około 30% , póltlustych owiec i kóz 
około  38% , tłustych świń 37% , chudych świń 48% 
iwagi żywej, reszta przypada na skÓTę, wnętrzności, 
tłuszcz i kości. Na 100 kg wagi żywej świni tuczonej 
przypada przeciętnie 41% mięsa, 34% słoniny, 30% 
sadła i 17% odpadków (trzewia, nóżki, szczeć).

Stanisław Świba, lekarz wotoi

O kólnik o ©droczeniu  
cofnięcia koncesyj szynkarskich.

Ministerstwo skarbu wystosowało do Izb skar­
bowych okólnik, regulujący sprawy likwidacji koncesyj 
spirytusowych. W  myśl tego okólnika cofnięte koncesje 
dla zakładów wódczanych zostaną oddane jeszcze na 
jakiś czas właścicielom, gdyż ministerstwo liczy się 
z tern, że w  okresie kryzysu gospodarczego me można 
pozbawiać wieiu osób warsztatu pracy.

W  jaki sposób przygotowano rewizję koncesyj 
monopolowych poucza przykład Tamowa.

Istniejące tu stowarzyszenie gospodaio-szynkar- 
skie Lb-yy 70 członków, z tego 7 katolików, reszta ży­
dów,

i3o  likwidacji konceeyj przeznaczono 5 katolików, 
a 3 ży«iów

Czynnik miarodajne działają tu w myśl znanej 
zasada

>&*</ ż. swego —  po swoje*, 
pr -wdaż?

T^<*?MIN DO SKŁADANIA zeznań dla podatku 
dochodowego na r. 1927 został rozporządzeniem mini­
sterstwa skarm p i t u m ę i y  do dnia 1 kwietnia b. r.

W  sprawi© św iaileelw  przem ysł.
Przypomina się, iż sprzedaż napojów alkoholowych 

podlega katCjgorji II handlowej, przyczem wolno sprze­
dawać piwo, towary kolonjalne i prowadzić żaka'ad ga­
stronomiczny (kuchnie).

Piekarze i szew cy i wogóle rzemieślnicy o ile ich 
lokal sprzedaży znajduje się bezpośrednio obok lokalu 
przemysłowego —  nie są obowiązani wykupywać odrę­
bnego świadectwa przemysłowego na handel, gdyż 
;w takim raszie wystarczy samo świadectwo przemysłowe 
zależne od ilości robotników.

Zauważa się, iż warunkiem ustawowym dla ka- 
tegorji VIII. przemysłowej jest zatrudnianie ponad 1 do  
4  robotników,

W YBORY GMINNE I UPa DEK ŁASKUDOWCÓW.
Z LIMANOi SKIEGO. W  wyborach gminnych 

w tutejszym powh-cio widać silne zainteresowanie lud­
ności, która należycie rozumie ich ogólno-pańsłwowe 
i gospodar. ze znaczenie, a gtosy padają tylko na zna­
nych z  poważnej i rzetelnej pracy dla dobra ogółu.

Niebywały, dotąd w powiecie i w wyborach na­
wet do Sejmu, procent głosujących mia a gmina Sowli- 
ny, bo prawie 80% uprawnionych w III, i IV. Kole v,y- 
borczem, jedynie w wyborach gminnych nrarodajnem. 
Uprawnionych zaś byia maksymalnie możliwa liczba 
ijo  820 na, około 1.900 mieszkańców.

W  wyborach tych przepadła- stawiana w każdem 
kole kandydatura filara i jak się sam nazywa *prezesa 
powiatowego »Związku Chłopskiego« Jana Kurezaba«. 
Lista jego zblokowana z żydami i socjalistami % tafine- 
rji nafty uzyskała w III. i IV. Kole wyborozem, pomimo 
najsilniejszej agiiacji przy poparciu Zarządu rafinerji 
nafty nawet finansowem, kióra zapiaiciia ponoć zgórą 
100 ził za same telegramy ^prezesa Związku Chłopskjp- 
go«.

Tak samo dzieje się w innych gminach. Ucieka 
grunt pod nogami różnym filarem Ibylow ców  i Stapiń- 
szczyków i ich adherentom nawet w rodzinnych gmi­
nach, podobnie jak w Sowlinach. gdzie podpora ich 
Jan Kurczab nie otrzymałby nawet tych paru głosów, 
gdyby wyborcy wiedzieli, jak to »pan prezes« Kurczab 
pojechał na koszt gminy na audjenoję do wojewody 
i zamiast tej, pijany po bezskuttm ieni szamotaniu się 
z portjorem u bram województwa, odbył posłuchanie 
ale w  komisarjaeie policji państwowej. Jaki prezes —  

part ja  ^  tylko dużo wstydu.
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ODPOWIEDŹ ^PRZYJACIELOWI LUDU*.
MNIKÓW. Na sprawozdanie z  wiecu w  Czuiowie 

z dnia 2 lutego b. r. o którym pisze Stapiński w  Nrze 
7 ^rrzyjacieku podpisani stwierdzają, że sprawozdanie 
to opiera się na fałszu i kłamstwie.

Powiedz panie redaktorze, kto to taki z pobliskie­
go Mnikowai zapraszał na wiec?

Cieszysz się, że * stary naganiacz* >Piasta*, na­
czelnik gminy Mnikowa przy wyborach upadł z kretem 
sem, co  znaczy, że i »Pia&t« upada.

Przedwczesna i daremna twa radość reaaniorzel 
Z wójtem były porachunki gminne, nie polityczne, w y­
nik wyborów niema nic wspólnego z polityką.

•Ze tak jest, możesz się prze/konać, przyjedź do 
Mnikowa, tylko radzimy wziąść takiego koniu- i wózek, 
Cbby przez rowy i ploty umiał skakać, takiego gościn­
nego przyjęcia pali dozna.

Zasyłamy pełne wotum zaufania dla Stronnictwa 
i Redakcji »Piasta«, jakoteź prezesowi W itosowi, 
Franciszek Lipiarz. Piotr Lipiarz. Piotr Kamiński. Jan 
Lipiarz Nr 118. Jan Lipiarz. Józef Tarnowski, Jan Bu­

czek.

BACZKÓW. h a  dzień 30 stycznia 1927 r. został 
zapowiedziany i ogłoszony afiszami oraz w  szma-cte 
»Przyjacielu Brudu« wiec w  gminie Baczkowie, na któ­
ry punktualnie o godzinie 2 po południu przybyli ogłu­
piać ludzi osławiony »redaktor« W ładysław Brudisz, 
oraz kryminalista Franciszek Łach. —  Niestety musieli 
natychmiast uchodzić z gminy, nie ośmielając sie nawet 
zaczynać wiecu, zwąchaii pismo nosem, że tutejsi Pia>- 
jBtowcy nosili się wyprać ich brudy porządnie, oni się 
pie pytali o udzielenie im lokalu, gdy się dowiedzieli, 
że tu. są sami Piastowcy i że na ezcle organizacji Pia- 
stowców jest tęgi przewodniczący naczelnik gminy An­
toni Porębski. Liczyli widać, że uda im się w tutej- 
Bzej gminie ogłupiać ludzi, a może p< Stapiński myślał 
zakładać u ras koścół narodowy i dawać rozwody? 
Ludność w  tutejszej gminie stoi twardo przy wierze 
katolickiej swych przodków i przy sztandarze Stronni­
ctwa »Piasta«, natomiast zwracamy uwagę tym perłom, 
loiraz p. Szumskiemu, ażeby na przyszłość nie ważył 
się w  naszej gminie urządzać wiecu, bo ani by kości 
pie pozbierał, gdyby powarzyj się, ico jego  zwyczajem 
plugawić Piasfowców. K ończąc niniejszą koresponden­
cję, pozdrawiamy Szanowną Redakcję i p. prezesa W i- 
toso. Niech żyje!
Y : . Za komitet ludowy:
Antoni Porębski, przewodniczący i naczelnik gminy.

Franciszek Czubek. Wawrzyniec Machaj.

BRZEGI, powiat Wieliczka. Głód i nędiza to jak- 
jby widmo' śmisrŁdne zaglądające dzisiaj do każdej wio- 
felrf. Cztery lata klęski z rzędu, niedocenianie rolnictwa, 
pirzez społeczeństwo, a nawet i rząd, stwarzają na wsi 
etan niebezpieczny. Przetrzymać przednówek, uskutecz­
nić zasiewy, zdobyć środki na to, to najbliższa troska 
każdego. Chociaż Stapińszczyey są dzisiaj stronni­
ctwem  rządzącem, nie dają wsi nic —■ prócz nowych 
Sninistersbw i powiększonych budżetów i propagandy 
kościoŁ* narodowego. Naród według nich ma zawsze 
•taczać walkę ze sobą, aby tymczasem zyskali na si­
łach książęta i magnai&i, przyszli królowie i  Jtw d ranie.

Dnia 12 przybyli do nas pp. Piernik i Serezyk. W  po* 
uczających referatach przedstawili licznie zebranym 
środki, które przynajmniej częściowo mogą biedzie za* 
radzić. W ioski dotknięto klęską, powrm ny wnosić zbici* 
rowe podania, gminne lub kuku włościan razem poda* 
nia do Banku Rolnego o pożyczki zasiewne. Podania 
muszą być potwierdzono przez starostwo.;

W .dyskusji zabierali glios: Jakóbiec, Nosek Mac* 
ko-wski, Kolek, wykazując, że powiat poza kilkoma war 
ehoianń idzie razem, bo tylko w  tem jego siła nieza* 
wodna i  obronna. W yrażając cześć prezesowi W itosowi 
i Stronnictwu » Piasta*, oraz podziękowanie za pracę 
dla powiatu posłowi Kurnikowi, zebrani rozeszli się<

Franciszek Drama.

SYGNAŁ OSTRZEGAW CZY!
BESKO. »Związek Chłopski* składa się w  nab 

szym powiecie z Rusinów i rozmaitej zbieraniny.
Bryl, Stapiński i towarzysze liczą na glosy ru* 

sfcie przy wyborach i dlatego rozbijają polskie społo* 
czeństwo na wschodzie, żeby skapiować glosy ruskiej 

Jak się ta sprawa przedstawia przekonał się Sta.* 
piński Jan na poufnem zebraniu, jakie urządzili w  Be* 
ska dnia 2 lutego b. r.

Udałem się z  ciekawości zobaczyć jak wygląda' 
ter 2>gorIiwy« obrońca ebiopów —  najnowszy, biskup 
kościoła narodowego: ; ;

Odpychająco. |
W ciąż przymruża lewe ok-o, mówi niewyraźnie, 

bo ma sztuczne zęby, gdyż rodowite połamał na Wito* 
sie i Piastow-cach.

Łasi się do chłopów, przyuiik, robi się przyjem* 
nym, jak stary aktor, albo stara kokietka, ,

Słucham, co powio ten stary komedjant.
Zaczął prawić o  dobrobycie ehtoiów. jak to Pdsud 

ski batem powypędzai złodziei i szuje, i  zaprowadził 
porządek i lad.

Naraz pada grom pa Stępińskiego i wychwalany, 
przez niego rząd.

Oto obecni na sali Rrsini, którzy w  maju razem 
ze S ipińsk im  wołali hosanna Piłsudskiemu wołają:

2>Szeze nam dał Piłsuciskij*? Za&*ozo pozamykał 
naszych ' ludyj w  cziurmy, za&zczo. zaszc z o pozamykał 
naszy prawosławny cerkv/y? |

I ty Stapiński choczesz, szczoby my iszly razem 
do wyborów ze »Związkiem Chło.pskim«?

My budeni radyfcały samy i  hadem wybierały po* 
slił swojłch. j

Co potem nastąpiło- jest wstydem i hańbą dla Stal* 
pińskiego i jego zwolenników.

Mianowicie przyjaciel Sta-piń kiego w  odpowiedzi 
oświadczy],: >Nie pójdziecie z nami i nie wybierzecie 
naszych, to my pójdziemy z wami i wybierzemy wat* 
szych poSiów*.

Tak bez mydła w bia-ty dzień pchać się do tyłka! 
Rusinów. i . . ! ! , .

Wstyd, i hańbal Obecny,

J i m  M JćktUa, urodzony w  Porębie, pow. Myślonice, zgnbil 
Lsiąioeikę wydaną prio* P„ K. D. Krak: w, którą anieważnia się.
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K R O NIKA,
u r n  T- ma Sal 28. H iH ilg  — ma dal 3 i.

Dat Kalendarz rzymsko-katolicki
i a l  o n c a
[ W schód 

od z. min..
Z ach ód  

sfodz. min.

27 N, Zapustna. Aleksandra b. 6 48 17 40
28 P. Romana op. 6 46 17 42
1 W. Albina b. 6 44 17 43
2 Ś. Pcpielec. Symplicjusza 6 42 17 44
8 C. KnaegTu idy cessraowej • ts 40 17 46
4 P. Kazimierza iffólewicza 6 38 17 47
5 S. Fryderyka b. 6 36 17 49
6 N. I Wsteoaa. Kolety 6 34 17 51

ODKRYCIE SKARBU. W  czasie usuwania gruzu 
powstałego w związku z remontem budynku sztabu ge­
neralnego w Warszawie, znaleziono skrytkę, w  której 
mieściło się kilkanaście sztab złota. Złoto to odesłano 
do Kasy państwowej. Sztaby złota pochodzą prawdo­
podobnie! z czasów okupacji niemieckiej alb© też z czar 
sów  zaboru rosyjskiego.

TRAGICZNY W YPAD EK . W  Jabłonnej w 'czasie 
ćwiczeń w rzucaniu os trem! granatami miało miej­
sce następująco tragiczne wydarzenie. Po skończe­
niu ćwiczeń specjalny oddział odkomenderowano do 
obierania tych granatów:, które ni>e eksplodowały, by po 
tern zakopać jo  w ziemię, wysadzić petardą i zniszczyć. 
Z chwilą, kiedy kaprąl Feh zbliżał się do- jednego z gra­
natów, granat eksplodował zabijając na. miejscu kapra­
la. Chorąży Jagierowiez ciężko ranny odłamkiem grana­
tu zmarł w szpitalu. Trzech żołnierzy zostało lżej ran­
nych

NIESZCZĘŚLIWA RODZINA. Rodzinę dra W a­
lerego Ossowskiego, lekarza szkolnego gimnazjum pań­
stwowego im, Bolesława Prusa i żeńskiego zakładu nau­
kow ego Polskiej Macierzy szkolnej, w  Skierniewicach 
d o tłp a l już czwarty straszny cios. Jak wiadomo dnia 
18 b. m. w  Zakopanem w hotelu Bristol pozbawił się 
życia wystrzałem z rewolweru syn Ossowskich, Michał, 
Student uniwersytetu warszawskiego. Przyczyną samo­
bójstwa byl zawód miłosny. Jest to  ostatnie dziecko 
państwa Ossowskich, którzy w tragiczny sposób stra­
cili czworo dzieci. W  roi u 1917, gdy pp. Ossowscy byli 
W Rosji, syn i córka ich wpadli w  czasie jazdy łódką po 
pniepiTze do w ody i utoffęli. W  rok później druga cór­
ka pp. Ossowskich również w  Rosji spadla z  huśtawki 
i poniosła śmierć na miejscu,

POSZUKUJE ŚWIADKÓW ŚMIERCI MĘŻA Ma- 
rja Żołna z Lefcsamdrowa, pocz. Wiśnicz Nowy, powiat 
Bochnia. Ci, którzy mogliby podać świadków śmierci 
'Józefa Żołny, który zmarł d;nia 4 lipca 1916 r. we wsi 
Janiano, powiat Serzana w Karyntji, zechcą listownie 
podać sw ój adres do Redakcji »Piasta * za wynagrodzę-: 
miein,

LEKARSTW O NA WŚCIEKLIZNĘ wynalazł le­
karz, węgierski dr Hempf przy pom ocy, którego leczy 
chorych w  przeciągu 3 dni. Nie jest to wynalazek nowy, 
gdyż w Polsce wynalazł takie lekarstwo Bujwid, jednak 
nowy proparat ma dział ić bardzo radykalnie.

W IELKIE ŚNIEŻYCE szalejące na S y cy łji . wy-, 
rządziły duże szkody w sadach oliwnych

Odróżniajcie dobre od złego!
Zwracamy się do Was z -w „zwaniem, abyśeio wypróbowali 

bibułki papierosowe Bsrbewe.
Dtugo pracowaliśmy nad tern, »by Wam dae coś najlep­

szego i oto przychodzimy do Was z bib Okami Herbewo.
Nie szczędziliśmy trudów i kosztów dla dopięcia celu.
Kupcie w sklepie książeczkę bibufek Heriiewo i przeke- 

najcie się. Nie dajcie się tumanić obeemi wyrobami.
Nasze nazwiska ręczą Wam za znakomitą dobroć bibufek, 

które wyrabiamy.
„ H £ ! R j 3 E W O ,f

HEH-IIsaka SE-Itiowski WC-Ioszyński
Zjednoczone fabryki tutek i bibułek 

404 5 o w  E r a k o ń .

EMIGRANCI POLSCY W E FRANCJI OTRZY­
MAJĄ ZW RO T W KŁADEK OSZCZĘDNOŚCIOWYCH.
Jak się obecnie se szczegółów obliczeń okazuje, dwa 
banki polskie, operujące zagranicą, zro aretr® a!y zgórą 
455 miljonów franków złotych, z oszczędności składa­
nych przez emigrantów polskich w bankach tych na 
procent.

Rząd polski postanowił podjąć się spłaty nal»H 
żnośed przypadających emigrantom. Sprawą tą zajmuje 
się w Faryżu specjalny .k omitet, z byłym  ministrem Sza­
rotą na czele.

Z POWODU ZAOSZCZĘDZANIA 2 MIL. TRACI 
S fĘ 50 MILJONÓW. Rolska .corocznie przywozi za 50 
miljonów śledzi. W  tych 50 miljonach jest za 20 miljo­
nów robocizna żeglarzy i marynarzy zagranicznych. 
10 miljonów za sól i beczki. Gdybyśmy jednorazowo 
wydali 2 m iljonj na urządzenia potrzebne, to m ogliby­
śmy usunąć tę pozycję 50 miljonów z naszego bilansu 
handlowego i dać pracę w Polsce mniej więcej 10.000 
ludziom, t. j. rybakom i żeglarzom, którzy muszą się 
tułać po obcych portach.

KATASTROFALNE TRZĘSIENIE ziemi nawiew 
dziłoj Dalmację. W  szeregu miast domy i fabryki uległy 
zniszczeniu, liczb a  ofiar w  ludziach bardzo znaczna.

POLICJA, KTÓRA W ALCZY Z DUCHEM. W Li- 
yerpoolu przed niedawnym czasem zdarzył się osobli­
w y wypadek; o to  oddział policji musiał w s tą p ić  do wal 
ki z  widmem. W mieście tern' w pobliżu browaru, nieda­
leko od doków okrętowych, znajduje się stary budynek 
szkolny. Szkoła ta ma swoją kartę w historji angielskiej 
polityki. Ojciec Lloyda Georga byt kiedyś dyrektorem 
tego zakładu wychowawczego.

Przechodnie, których droga wiodła koło tego bu­
dynku, znajdującego się od dłuższego czasu w  stanie 
opusKiCizenia, dostrzegli w  oknie białą pos tać ko niecą, 
która zdawała unosić się w powietrzu. Postać znikała, 
a potem znowu się pojawiała. Zebrały się setki ludzi 
i tłum zatamował komunikację uliczną.

Musiała interwenjować policja. Gdy jednak przy­
wódca. oddziału policyjnego zobaczył białe widmo, utra­
cił odwagę do energicznego wkroczenia w tę niosąmo- 
mowltą sprawę. "Wkońcu cały budynek otoczono kordo­
nem policji, aby uniemożliwić dalszy dopływ cieka­
wych. Ponieważ zarządzenie to nie odniosło właściwego 
skutku, w tęe magistrat nakazał zamalować białą farbą 
szyby okien.
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JAK IE  2YCIE , TA K A  ŚMIERĆ, Brom ska, Pe- 
te.nson, lat 40f miesżkani&o wsi Bieni&wicze, powiatu 
lidzkiego, wyiuJdem sądu doraźnego został skaizaay na 
karę śmierci za podpalenie w  kolonji Stokach, gminy 
bieleckiej, powiatu lidzkiego domów mieszkalnych Sta­
nisława W oronki i Bronisława Gilwieja, w  których spa­
liło się dwoje dzieci.

Bezpośrednio przed dokonaniem wspomnianego 
podpalenia, Peteireon przyszedł do mieszkania swego 
szwagra Stan. W oronki i związał mu drutem rece * no­
gi, pozamykał okiennice i zawiązał drutem uazwi w ej­
ściowe do domu, następnie z  zamiarem podpalenia udał 
się do stodoły, należącej wspólnie do Stanisława W o- 

‘ ronki i jego szwagra Bronisawa Gliwieja, lecz w  trak-: 
Cie tego W oronka rozwiązał sobie nogi, wydostał się 
przez okno i wołając o pomoc, począł uciekać do Gli­
wieja. W tedy Peterson, chwyciwszy siekierę, podbiegł 
do niego i tuż przy drzwiach domu mieszkalnego Gli­
wieja, dwukrotnem u d e r z e n ie m  po głowie zabił go  śie- 
łd e r ą ,  sam zaś zawiązał drutem drzwi domu mieszkal­
nego Gliwieja, poezem udał się z  powrotem do stodoły, 
podpalił ją, a następnie podpalił kolejno domy W oronki 
i Gliwieja.

P. Prezydent Rzeczypospolitej prośby o  ułaska-. 
wionie me uwzględnił, w obec czego wyrok śmierci w y­
konano.

OFICEROWIE OTRZYMAJ A PARADNE MUN­
DURY. Sprawa odświętnego umundurowania oficerów, 
weszła iw stadjum rozstrzygające. Projekt komisji ubio- 
rowej. uzyskał już aprobatę obu ministrów i został 
przedłożony p. Marszalkowi Piłsudskiemu do zatwier­
dzenia, tak, że wydania odpowiedniego rozkazu należy 
oczekiwać jeszcze w  najbliższym czasie. Oficerom 
wszystkich broni i służbowym będą przyznane sze­
rokie lampasy u spodni czarnych łub granatowych. 
Nadto otoki czapek będą bam no. Dia generałów prze­
widziane są karmazynowe wyłogi i takież tło otoków 
z zatrzymaniem dotychczasowego galonu. Szable 
w stroju wizytowym —  na rapciach, pasy białe.

ARESZTOW ANIE W  CHWILI ŚLUBU MORDER­
CY. W e wsi Lężauy (pow. Turka), aresztowano nieja­
kiego Raczkowskiego w chwili, gdy po swym ślubie 
wychodzi! z cerkwi z orszakiem weselnym. —  Powo­
dem aresztowania był fakt, że w ostatniej chwili w y­
kryto, że popełnił on dzień przedtem :w lesie przed Tur-, 
ką morderstwo rabunkowe na osobie pewnego kupca,

d'
l o  człon ków  ,?PoSsMe| A kadem . 
MłoifzSeźy Ludow ej w Krakow ie.;

W  piątek, dnia 25 lutego, o godzinie 7 wieczorem 
w Collegium Noynm, sala 39, wygłos* prof. Albin Jnra, 
wiceprezes Małopolskiego Towarzystwa Rolniczego, referat 
na temat: „Zadania akademickiej młodzieży Indowej w życiu  
go»podarczem i knUuralnem wsi polskiej".

Sympatyków z pośród starszego społeczeństwa, jakoteż 
z pośród młodzieży akademickiej prosimy o przybycie.

Za Zarząd: '
Józef Dyduch, sekretarz. Jan Galarowski, prezes.

tańciioh fsrasowy „f iasta“.
konta czekowe P. K. 0. Nr 406.010, Kraków.
P ow iat ftą"irow a. W ezwany Józef Waiaś składn 9 zl 

i  wzywa Józefa Zycha, W ojciecha Pytiarza, Stanisława Pytkę, 
Stanisława Cista, Jana Leśniaka, Piotra Musiała. — NN. Z Pasieki 
składa 3 zł. i  wzy ra Stanisława Wronę, Franciszka Sitkę, Emila 
K ci as a, Juljana Opiłę, Jana Skowrona, Jakóba P-iotrowskiego 
Pawła Klimka. ,

Pow iat B ia ła . W ezwany Jan Ślusarczyk składa 10 zł. 
i  wzywa Zygmunta Mertę, Alojzego Strempla, inż. Hałacińskiego, 
Kozakiewicza. •

P ow iat S k a ir t . W ezwany p. Korman składa 3 zł. i  wzy­
wa Józefa Tyrcza, W ojciecha Tyrcza, Józefa Korrala.

i  ow iat K ra b ó w . W ezwany Aleksander Krzyżanowski 
składa 2 zł. i  wzywa Leona W auata, Szczepana Bylicę, Józefa 
F igułę i Józefa Stańczyka.

Pow iat J a ro sła w . W ezwany Jan Przeplata składa 2 
zł. i  wzywa Mich. Barana, Józefa Bogdanowicza.

P o w i j*  i O ś w i ę c i m .  W ezwany F. Danek składa 2 zł. 
i  wzywa Antoniego Polaka, Franciszka Lukewicza, Marcina Tar- 
goszf i  Ludwika Grzywę. — Wezwany Edmund Zapoiskl Bkłada 
5 zł. i  wzywa Macieja Romana, Antoniego Jopa, W incentego Dą­
browskiego, Rnd. Gnrhowskiego, Miebair Dzikr Stefana JU rzy - 
wkę. —  Wezwany Józef Wucloń składa ’5 zł. i  wzywa Jana K i­
szczaka, Jana Jurasa, Stanisława Korczyka, Franciszka Frasia.

P o w i a t  L i m a n o w a .  Wezwany Jan Nykiel składa 2 zł. 
i wzywa Andizeja Bąwca, nacz. gm iny Kaczsę, Augusta Zygmunta.

P ow iat Chrzanów . Wezwany Antoni Korpaia składa 
5 zł. i wzywa Dra M. J\o„fa, Adama Bogackiego, Jana W alozo 
wskiego, Wawrzyńca W alczowskiego, Dra Franciszka Gędłka. 
Macieja Wieprzka, Jóuefa Ciubę.

P o w i a t  T a r n ó w .  W ezwany Jan Wójcik składa, 5 zł, 
i wzywa Jana Kobylarczyka, Jana W ójcika, kotlarza, Michała. 
Korzeniowskiego. —  W ezw any Józef Słowik składa 3 zł. i  w zyw a 
Wojciecha Cznję, J. Mroza, Adolfa Kalicińskiego, R  P i Skora, R. 
Hohołowicza, M. Polka, Kazimierza Latawskiego, J. Surego, u ana 
Malezińskiego, Ad. Trybę, Jana Nowaka, Jana Ogara, Stanisława 
Hebrlę, Michała Gąsiora, Józefa Strzesaka, Ks. J. Wejtanowskiego 
Waw. Noska, Franciszka Noska, And. boska, Franciszka Piase* 
ckiego, W ikt. Sobonia, Franciszka Słowika ml. Piotra Janickiego- 
Jana Słowika Nr 20, Antoniego Trytkę, Franciszka Gonciarza,, 
■Wojciecha Urbana, Ad. Warzechę, Józefa Noska, W ładysława 
Słowika, Antoniego Antosza. — W ezwany Władysław Boruch składa 
3 zł, i  wzywa Józeia Tyranę, Franciszka Żuri.a, Józefa No wory tę 
jan a  Zielińskiego, Franciszka Pamułę, Antoniego Kurowskiego* 
Francuzka Jureckiego, Antooiego Dąbrowskiego, Jana Szweda* 
Jana Mikę, Andrzeja Brożynę i Andrzeja Chwastka. *

P o d  b j  B o c h n i a .  Wezwany Wojciech Szostak składa 2 
zł. i  wzywa wszystkich mieszkańców Pierzchowa, którzy dotychczas 
nie wzięli udziału w „Łańcuchu Prasowym", do czynnego wzięcia 
udziału i  propagandy na rzecz zjednywania nowych prenumeratoró w 
„Piasta".

Odpowiedzi ietiakdfs.
IW. tirabskli Pieniądze na łańsnch p-agowy otrzyma­

liśmy. W edle możności życzenie pańskie uwzględnimy. —  W uj* 
ckech U r ó  tei: Odpowiedź listowną wysłaliśmy. —  „Saiezę- 
sny“ « Artykuł* zamieścimy, prosimy o krótkie korespondencje. —  
M yjak BSyjkowski: L* it pański przesłała P.edakoja p. pre­
zesowi Witosowi. — Antoni K rzam  Sprawozdanie założyciel­
skie ctrzy maliśmy. Gazetę i czek wysłano. Nowej placówce orga­
nizacyjnej przesyłamy „Szczęść Boże". —  J ózef JRogal: Dla­
czego pan tak późno zaczyna chodzić za tą sprawą. Drukowaliśmy 
jnż przecież objaśnienia jeszcze w roku 1925, ie  należało wnosić 
podanie do Komitetu odbudowy przy starostwie krakowsaiom —  
Jan S o b o l: Sprawa reknrsn JóztSy Sobol znajduje się w M ini­
sterstwie skarbu w Warszawie, —  J ózef JPaeocha: Izua .skar­
bowa wstrzymała pann rentę, ze względu na stan majątkowy 
pana. — Sieri sy po J ózefie  K o ź le : Brak metryki śmieroj
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Djcz sierót. Izba skarbowa prowadzi postukiwania ta  metryką. 
Liczba aktów 309a-4/VI. —  A n n a  Z a j ą c ,  w d o  jra  p o  F r a n ­
c i s z k u :  Należy przedłożyć do Izby skarbowej deklarację oraz 
poświadczenie, io  pani prowadziła z mężem wspólnie gospodar- 
itwo. —  A d a m  P y i e ) ,  o p i e k a u  s i e r ó t  p o  J a n i e :  Zao­
patrzenie dla sierót przyznano. — - .M a c ie j  S i n s l i  ł ,  Niedżwle- 
dza: Należy podać do Izby skarbowej świadków śmierci syna. — 
S i e r o t y  p o  W a w r z y ń c a  S k t i r z e :  Izba skarbowa zwrooiła 
się ponownje do poselstwa polskiego we Wiedniu o metrykę Smiaroi. 
Liezba aktów 30875. — A n n a  K o m s l c w a :  Iz ó l skarbowa 
przeprowadza dochodzenia co do stosuneów majątkowych i  docno- 
dowycli. —  K a t a r z y n a  B o g a c z o w a ,  Śmigno, pow. Tarnów: 
Podania pani w Izbie skarbowej niema. —  M a r  j a  J a n o w s k a ,  
Wesolów: Podania pani w Izbie skarbowej niema. Nadesłane dwa 
załączniki zwracamy listownie. —  S t a n i s ł a w  S a m i e r o w -  
s k i :  Kasa Stefozyka oprócz procenta ściąga również i  ndziaf 
od dinżnika. sprawia nieporządków panujących w Zarządzie, 
należy wnieść zażrleni 3 do Centralnej Kasy do Lwowa. —  W i n ­
c e n t y  M a r z e c :  W szystkie numery od Nowego Rokn panu 
wysialiśmy. Witamy pana w  naszych szeregach —  M a r  j a  
T o m c z y s z y n :  Odpisywaliśmy już raz pani, że Izba skarbowa 
zwróciła się do poselstwa polskiego w W iedniu o metrykę śmierci. 
Przy sposobności sprawę jeszcze raz zbadamy. —  T o m a s z  B a ­
b r a ł :  Owszem otrzymaliśmy korespondencję od pana, ponieważ 
jednak w  tej samej materji już wcześniej otrzymaliśmy opis z tego 
wiecu z innych stron, dlatego pańskiej korespondencji nie umie­
ściliśmy jako nie aktua^ą. —  E d w a r d  G r i g i e l :  Jeżeli pan 
mieszka w mieści", to Kasę chorych za służącą musi pan opła­
cać. — W i k t u r j a  ■ K a n t o r :  W szystkich porad i informacyj 
udzielamy za w s.j bezpłatnie. W  sprawie renty poczynimy wy­
wiad. — Z K iia a s s a  fB ie e l i :  Zt, względu na przedawnion.o spra­
wy, szkoda dzisiaj robić starań o jednorazową odprawę. Należała 
o tern pomyśleć 6 lat tema. —  J d z e S  B a ć :  Zaległą rentę po­
winien pau otrzymać. —  S t a n i s ł a w  M i c h a ł e k :  Bez zezwo 
lenta Okręgowego Urzędu ziemskiego grunta tego nic, ma pan 
prawa sprzedać. Należy ziurgować w Okręgowym Urzędzie ziem­
skim we Lwowie przyspieszenie załatwienia sprawy. W  tej spra­
wie jeszcze prosimy zwrócić się o pomoc da sekretarjatn P. S. L. 
„P iast11, Lwów, Sykstuska 58/a. —  W i k t o r j a  d o b o w a :  Spra­
wą renty zajmiemy się. Nadmieniamy jednak, że Izba skarbowa 
może przyznać zasiłek tylko od czasa przedłożenia dokumentu 
śmierci, a nie od czasu wniesienia po lania. —  B y r ,  W  l a c e  a ty  
M a n ie r s k i :  Bank Rolny nie udziela obecnie krótkoterminowych 
pożtczek. Długoterminowy kredyt w listach zastawnych zależny 
jest od wartości majątku i  może być udzielany aa kopno gruntu, 
dokupno, spłatę dtngów grantowych. —  K a z i m i e r z  G ó r o :  
Dostawy wojskowe są przyznawane na skutek wniesionyoh i przy­
jętych ofert. Intendentnra przy D. 0 . K. rozpisuje konkjars na 
wniesienie ofert i ten, kto w zgłoszeniu przedstawi najdogodniejsze 
waronki, może otrzymać dostawę. — J a a  K a s p r z y c k i :  Szcze­
pienie dzieci jest przymusowe. Uchylający się od tego, narazi się 
na karę administracyjną. — Z d z i s ł a w  M i j a ł a :  Samo się nie 
zrobi. Powinien pau był zwrócić się do inspektora pracy w Kra­
kowie, ul. Siemiradzkiego 16 z przedstawieniem swojej pretensji. 
Dzisiaj zdaje się sprawa już przedawniona. —  W o j c i e c h  M e *  
r a w a :  List pański skierowaliśmy do Towarzystwa metalurgi­

cznego w Krakowie, u f  Długa Nr 3. —  Fabryka blachy cynko­
wej znajduje się w  Sosnowca, A leja 7. Sosnowiecka fabryka 
amLaro?. —  J ó z e f  N o w a c k i :  Ze względu na to, że par jest 
rooznikiem poborowym, muaiałty pan uzyskać zozwoler o z D O K .— 
&a~ol B asara : W  tej samej sprawie zwracai się do nas pan 
Siwuia z Paszczyny, jednak n it można było nikogo wystać. — 
A . fik órczyńslii: Adresn żądanego n<e znamy. O informacje 
prosimy się zwrócić pod adresem: Dr Tomasz Janizzewski, docent 
Uniw., Kraków, nl. Diuga 27, I i i  p. z powołaniem się na nas. — 

g n ą c y  B u ł a t :  Artykuły zachowaliśmy w taczce. Będziemy 
drukować część z nich w miarę miejsca. —  J a sr  Bai-endztrk : 
Odnieśliśmy się w pańskiej sprawie do Izby skarbowej. Odpowie-, 
my po otrzymania informacji. —  M arja  K u d er, K om orow ics: 
Odnieśliśmy się do Izby skarbowej z prośbą o przyspieszenie zała­
twienia sprawy. —  J ą d r z e ]  B a h l a l c z :  Syn Boży pana odku­
pił, ale Dnoh Święty pana nie oświecił. — H a ł g u r z a l a  K ł e ­
c k a :  0  ile pani miaia papiery pożyczki polskiej, opiewające na 
marki, to trzeba je  było przesłać do Urzędn pożyczek państwo­
wych, Warszawa, uf, Sonaturska 29 z prośbą o wyższe przeracho- 
wanie na złoto. Pożyczka konwersyjna to jest właśnie zebrania 
pożyozek, opiewających na marki i  korony i  przeliczenie ich na ziote. 
W  sprawie testamentu, nie sądzimy, by dało się coś obecnie zro­
bić. —  A n d r z e j  P i e r ó g :  .ryczenia pańskie uwzględniliśmy. 
Sprawę zasiłku dla Franciszka Grabca zbadamy. Numery okiizowo 
na podane adresy wysłaliśmy. Dziękujemy panu t a  jednanie nam 
prenumeratorów. Broszurę wysłano. —  J a ra  P a s e k :  Prosimy 
zwrócić się listownie do Naczelnego Sekretarjatn P. S, L. „Piast" 
w Warszawie, nl. Marszałkowska 68, gdyż sprawę tę będzie łatwiej 
w Warszawie odszukać. —  J ó ze f l N ie m c z y k :  Nalepiłoby się 
zwrócić z in"ormaojami ,ds P. K  U., która, posiadając w odpisie 
zwolnienie pana z wojska, będzie mogła dać dokładne objaśnienie. 
Nadmieniamy, że rezerwista za koszta leczenia szpitalnego nłnsi 
płacić. — J ó z e f  fłfw k*ezy: Rekrutacja na roDOty do Niemiec 
jest przeprowadzana w  lutym i będzie przeprowadzana i w marcu.. 
Państwowy Urząd pośrednictwa pracy po porozumieniu się z wo­
jewództwem, przydzielił pewien kontyngent do rekrutacji na każdy 
powiat. Pierwszeństwo przy rekrutacji mają robotnicy wydaleni 
z Niemiec. —  J ó z e f  S a m a r a :  Jeżeli to była zwykła wkładka, 
to kasa wypłaci zwrot, zależnie od . swego majątku. —  J a n  
Ś w i e ż y :  Spłat może być tylko w złotych. Niema podstaw d i ,  
ubiegania się, by sąd przeprowadził, oszacowania spłata, gdyż*!}?! 
on w testamencie wyraźnie oznadBuy. Sprawą zasiłku ( iiu  Anny 
Kołodziejczyk zajmiemy się. Za 100 koron przedwojennych mofe 
pan żądać pełną kwotę przewaloryzo waną, t. j .  105 zfatych i pro­
cent ustawowy, ale tylko za trzy lata. — J a n  J l a z a r :  O ż a ­
dnej wolnej posadzie nie wiemy. Należałoby się zarejestrować w Pań­
stwowym Urzędzie pośrednictwa pracy. —  S ó m ę l  B i u t y ń :  Po- 
przodni ntirnęr- wysłaliśmy. Za pozdrowienia serdecznie dziękuje­
my. —  A s ito n i B o ż e k :  Na wiatraki, w których suma średnio 
wszystkich żaren nie przekracza półtora metra, należy wykupić 
świadectwo przemysłowe wedle kategorji VIII przemysłowej. — 
F r a n c i s z e k  Z w o l e ń :  Od t«Jfiki przy obrocie 2.000 zł należy 
zapłacić 5 proc. podatku przemysłowego, t. j .  100 zł, a z kramu 
od obrotu 2.000 zł 1 proc., t. j 20 zł, przyczem od sprzedaży piwa 
należy obliczyć od obrota za piwo 2 proc. Świadectwo przemysłowe 
należy wykupić na kram i trafikę łącznie wedlo kategorji III.

slasis& S o g - f io s a t ® * * .  R e d a k c j a  r a i ®  o d p o w i a d a

T o m a s z  W i lc z y ń s k i ,  urodzony  w  rok u  1395 
w  W oli R an iżow skiej, w  p ow iecie  kolbuszow skim , 
uniew ażnia zgubioną  książkę w o jsk ow ą . 484

U n ie w a ż n ia m  zgu bion ą  książeczkę w o jsk ow ą  ■ 
n a .n azw isk o J ó z e f  Ł a t a n ik ,  u rod zon y  w  rok u  1904, 
w ydan ą  przez P . IC. U. 452 2 2

C h o r o b y  serca, n erw ów , przew odu  p o k a rm o­
w eg o , reum atyzm u, astm a. S A N A T O R IU M  „ S A -  
L U S “  D r a  K U P C Z Y K A , K raków , Szu sk iego  L . 11.

465 2 10 “

T io t r  R o s i e k ,  urodź, w K am ionce M ałej, u n ie ­
w ażnia skradzioną m u.książeczkę w ojsk ow ą , w y sta ­
w ion ą  przez P . K . U. N ow y  T a rg . V 478

U o lw u r ic  zaraz do  sprzedania, kom pleks 7C-inor- 
g o w y , dom , w szelk ie bu d yn k i gospoda rcze , n o w y  
o gród , sad. Cena 9.000 dolarów . E u stach y F edorow icz 
■r. M onasterzyskach , restauracja. 473

O K A Z J A  !
Z  powoda choroby właściciela, jest do 

sprzedania ładne gospsdarstwo I 4 1/,-m orgo­
we, w tem l 1/, morga lasu i 1 mórg łąki 
ziemia pszenno-żytnia, przeszło połowa obsia­
na oziminę, Zabadowaaia nowe, wieś pol­
ska, szkoła, kościół w miejscu, stacja 2 km 
do miasta 9 km. Cena 1.560 dolarów : t  ra­
ty. Zgłoszenia do administracji „Piasta" 
pod „Cuoroba". 487

S p rz e d a m  gospodarstwo w Gorlicach 
za szpitalem; —  W iadomość: Jau Białek, 
Gorlice. 483

M ły n  m o t o r o w y , nowy, .entowny 
w  pełnym ruchu, o przemiale 7 0 n ie t ió w r '. 
dobę, okazyjnie za gotówkę do sprzedania.

I Zgłoszenia do administracji „Pia a“ .  485

USUWA RADYKALNIE

P - R Z E P i ^ K Ł r a r Ę
ita jzastarzalsząi u a ’n iebov:p :ecz*ie 'szą u  pań, panów  
i dzaeoi, osobinteMt jaw U niu  aię p o d  dozorem  wy- 
b i litego lekarza-speejalisty, bandażam i n ow ego , opA- 
lento w aa e j  © w ynalazku cw ogo i p. o f . dra Kaskada, 

Na żądanie p rosp ek ty  darm o.

. nar. t i l l e m a n n
specjalista i wynalazca o p a t e n t o w a n y c h  

K R A K Ó W , U L . S Z L A K  89.

ZIOŁA LECZNICZE
najrzadsze gatunki oraz

ZIO ŁA m n Y Ł m
poleca 423 t  4

§k2a& óptes-JS’ 3. Piętowsld
K r a k ó w - P e l s j ó r z f  A .
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Tńiaz do sprzedani?
6f|, mof^J ziem i z zabudowaniami, w  p o ­
w iecie Jarosław. Kościół, szkoła polska, (lom 
ludowy, Kółko roi ni c m  poczta — w jniejssu. 
Cena 1.000 dolarów. Zgłoszenia: Zarząd 

■ Dorna ludowego w Mmkiszu Nowviu.
466 2 0

IHilHEHTOH HZBTilOU |mmmm i
najlepsze uśmierzająco n a c ie r a n ie  
na reumatyzm, gościec, ból głowy, ♦  
ból zębów, postrzał (ischias) oraz %  
wszelkie nerwobóle. — Do nabycia $  
w każdej aptece względnie n wytwórcy Jb

Mr. Jan W lth leu lcz |
Fotok Zlały kolo Bnczacza. $

H A S I O M
MROWIE, MSitflK I SWTIfŁ
W  celu  n a b ycia  w y b o ro w y ch  n asion  w arzy w n ych , 
pastew n ych  i  kw ia tow ych , jak  rów n ież  p ięk n ych  
drzew ek  i k rzew ów  o w o co w y ch  i o zd ob n y ch  oraz 
narzędzi og rod irczy ch , radzim y zw rócić  się d o  

n a js t a r s z y c h  z a k ł a d ó w  o g r o d n i c z y c h

Ca ULRICH ■
istn ie jących  od  1805 rok u  w  W atszow ic. 

C e n t r a la :  u l i c a  C e g la n a  L . 11 — d o m  w ła s n y .  
FHja składu i ssion I narządzi S.etskieyrtza i l t ćcra własny

Cennik n a  żądanie. 370 4 4

. g ł u c h o t a  n l e c s a l a a a !
Fenomenalny wynalazek „EfflJomja", za­
demonstrowany specjalistom. —  Sami się 
w domu wyieczycie z przytępionego słuchu, 
szumu i cieknięcia z-uszów. Liczne podzię­
kowania. Pouczającą brcrsznrę wysyła bez­
płatnie na żądanie „E n 2 o a j£ “  L iszk i pod 

Krakowem. 481

W Krzeszowicach, przy ulicy Krakowskiej
y.oslała otw artą

l l r o g e r j a  I  s k ł a d  a p t e c z n y
MKMStYMA. DABSPFA

m agistra larm acji 4G8 2 3
i p o leca  się t\ T . Szanow ne] Pu bliczności.

Pożyczki d fy p tg iE e w e
na hipotekę gospodarstw włościańskich. 
In form acyj u lz io la  kanseiarja  adwokata 

Hajdukiewicza w  Andrychowie.
167 2 2

m m m
warzyw i kwiatów lucernę, koniczyny tra­
wy ł  wszelkie inne polne. Rozmaite prepa­
raty chemiczne przed w wszelkim szkodni­
kom roślinnym, łyka i  sznury kokosowe 

poleća

AUKMIDB SMFTER
Spocjamy szłać nasion

Pozna4» ul. Wielka i .  11.
Cennik nasion na rok 1927 -wysyłam na 

życzenie bezpłatnie. 460 2 3

Do m a n i i  
ziemi około 25 moni®
w jednym kawałku, zdatnej pod ogród lub 
kolonję, razem lub na parcele, spadek ma­
ły  na południe, 2 i pół km od większej stacji 
kolejki idącej do Krakuwa—.Jadzinek 7 km 

od cukrowni Kazimierza W ielka. 
Zgłaszenia: Administracja majątku .Dem- 
biany, p. W iślica, powiat Pińczów. 452 2 3

R O L M C Y !

m uli
mm

Jur Slt

Do nabycia działki 
z paicalacji na 80- 
letnie spłaty — w 
różnych powiatach.

Zgłaszać się: Wa~szawa,
ulica Hoża L. 13-^, Telefon 
Nr 202-32. Mierniczy przy­
sięgły Stanisław Aduhowicz.

M o c j a  P o d w o i ł !
c/Aery inrle od  L w ow a , kolo  SzezerSL,‘:eł:ac'a kolorow a 
Czerkasy uh łinji k ole jow ej L w ów —S lry ł, oddalenie 
p ó ł m ili, je st  jeszcze  d o  sprzedania 1Ó0 m orgów  
roli i 80 m orgów  lasu; role , p o  cen ie  97 dolarów  
za m órg  w raz z w szelkiem i kosziam i p arce 'a cy jn em i. 
G n m ta  są  p o  obsiew an e i k ażdy  z n a b y w ców  otrzy ­
m a  czę ść  zasianych  ozim in . G ieba cza m oziem  gli­
n iasty . —  Z g łos ić  s ię  u p . K am ieńsk iego, L w ów ,; 
G runw aldzka 3. Dla oglądn ięcia  gruntu u  leśn iczego  
Szankw eiiera  n a  m iejscu . ' 443 3 4

zegarmistrz oraz skład bizuterji

M ito ,  Suhiennlo 18 J
poleca: 483 1 4

zegarki złote, srebrne, stalowe i  ni­
klowe, s a s k i e  i  d a m s k ie ,  wszel­
kich firm, z poręczeniem r 3 letnietni 
JCcjary i  b u d z ik i  oraż wszelką 
biżuterie w złocie i w  srebrze

B     B
B B  HBSSSSfgaSi E B B

ip ra ita  15
gruntu ornego, lekka rędzina, z folwarku 
„Wygoda** ad Głogów, 1 km od miasta. 
Zgłoszenia przyjm uje: Dawid Rebhun, Gło­

gów ad Kzesżów. '476

Dr JAN TYRALIK
stwarzy! fesnrslarję adwskatką 433 2 3

W Eieszoms, mm ulicy Mstmańsiiisj.
©LA GOSPODARZA

dostarczamy kompletne żarna kieratowe, 
korbowe i  ręczne, holendry do pęcaku i  pro­
sa, m łyń id ’ 00 czyszczenia zboża najnow­
szych systemów. Nowość: Żarna bez kieratu 
można mleć zboże krjw ą lub koniem W a ­
runki dogodne. Oferty na żądanie. W ar­
sztaty ślnsarsko-stolsrskie Bobowa koło Stróż 

F I - -  - 4 7 9

I M A i M E K
ISO mordów na Pomorzu, ziemia ps^entio-buracząna, 
dom mieszkalny o -5 pokojach, zabudowania gospodarcze 
masywne, inwentarz żywy i martwy nadkompletny, 
2 '/, km od stacji kolejowej, z wolnej ręki do sprzedania. 
Zgłoszenia: „Reklama P rasow a?,L w ów ,- Chorlfczyzna, 

pod „Majątik**. 475

! s i m o  tegbk egzsio  - m m im u  
W. Ii. KAWAŁEK

Araków, Aw. Ser ?wiły 5, tel. 1337
dosta rcza : n ta 3z y n  y ' n a rz ę d z ia  do obróbk i 

I d r z e w a ,  m e ta  i , ga? a l it u  i  t. 1 . A p a r a ly  
a - [a zow e i  e le k try c z n e  J a n k e r s ’a  do iazie 
j n ek , za idadów  h igien icznych  i  t. p . M ie d ź  
I i  in O L ią d z  w  blachach , szta' ach , rurach  i t. p.

P r z e tw o r y  eh-eraiezri :  aian, bisuHat, siar- 
! czan glina i t jj. W , r o b y  ta  a n s  .w e, a r t y ­

k u ł y  te c h n ic zn e , a p a r a t y  k o n tro ln e .

* 480 Firm. 6/27 !
Nr spółdz. ó f

Zarządza się wpisanie w  rejestr e spół 
dzielni, przy firmie „Z .ą b “ , Spółdzielnia 
budowlana, Stow. zarej. z ogran. odpow. 
w  Grybowie**, że w  m iejsce zarządcy, Jana 
Gielucha, wybrauo zarządcą W alentigo 
Olszewskiego, budowniczego w Grybowie.

S ą d  © k r e g i r w y  j a k o  H a n d l o w y  
^d d zii I IV

Nowy Sącz, dnia 13 stycznia 1927.

f
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Album
„Nowoczesne fryzu ry“
Przeszło 100 barwnych fryzur p a z io w s k ich 
i innych. Niezbędne dla każdej Pani. Tylko 3  zł, 

z przesyłką zł 3'50, za zaliczką 4 zł.

Do nabycia we wszystkich księgarniach lub wprost 
od nakładców, B iu r a  og ło szeń „ PA liP  w  P o ­

z n a n iu , Aleje Marcinkowskiego L. 11. m

405 4 0

Z w ią z e k  S p ó łd zie lc zy  M a ł o p o l s k i c h  h o d o w c ó w  n a s i o n  
L W Ó W ,  ULICA L E L E W E L A  L„ 5  A . T E LEFO N  861

reprezentacja wszystkich n a j w y b i t n i e j s z y c h  hodowli nasion w Małopolsce 
otworzyła dnia 21-go stycznia 1927 ?. swój 

Hi. S e z o n o w y  j a r m a r k  n a s ie n n y  i w y s t a w ą  n a s io n
która trwać będzie przez cały okres siewów wiosennych, w e. własnym lokalu: 
n lS ca  L e le w e la  Ł. 5 a . Poleca pierwszorzędnej jakości nasiona zbóż jarych, 
ziemniaków, koniczyn, traw,buraków pastewnych i t. d., udzielając również na kredyt. 
Biuro rE L lT Y “ otwarte codziennie z wyjątkiem n iedzieli świąt od 10— 14 i od 16— 18.

©  n i e d o ś c i g n i o n e j  j a k o ś c i
światowej siawy gilz. i bibułek do papierosów

„ A l T E S S l "  i  „ M O K K A “
świadczą orzeczenia powag naukowych i uznania miijonćw palaczy,

ssIIfess@'WIsla*4, Ska aMge? Krak6ar.315 5 0

W a ln a  m a i s m w  f i la  c ie rp iących !

m
Wszelkie, jak najbardziej uporczywe bóle reuma­
tyczne, gościec, kurcz mięśniowy, porażenie, łama­
nie w krzyżach, fcól głowy, bó! zębów i inne podobne 
przypadłości usuwa w zupełności"sławny i prawdziwy

K H T I O N E N T O L
da naderen la . 27014 o

J e d n o  p r e ł ja  w y s t a r c z j : ,  a b y  b! ę p r z e k o n a ć ,  ż e  p r a w ­
d z iw y  I c i i t io m e u t o l  J est n a j l e p s z y m  ś r o d k i e m  t e g o  

r o d z a ju .

Główna fabryka prawdziwego ICHTIOMENT0LU: 
LABOBATOBJUM APTEK I

S Z T H O IA  E D E L M A N A  
w mmmm, nr m.

Wysyła sie p a iila  za  pnyrzedaiem erzysła-nisjii nałsźyłuSci alłio za z a l i t z f t
5 flakonów z opłaconą pocztą i opakowaniem za zł !2 '59, — 10 flak, z opłaconą 
pocztą i opakow. za 23 zł. — 25 fłak. z cpłaconą pocztą i opak, za 50 zt.

M i

, . y

tłUSKUTtCZDłEJSZYM ŚRODKIEM UŚMIERZAJĄCYM

RECJ M A T Y Z M
I JEST WYrRÓBhWAMYob LAT50,

\ ? NAGRODZONY 
MEDALAMI

CHEMIKA 
i APTEKARZA ' £ TARNOPOLA •

00  NABYCIA WSZĘDZIE 
■'WtTWÓRNIA: CtÓltfiY SKtAO SfSiffim
APTEKA î &OLASCHĄ

UW O W.'
219 17 0

Sprzedam majątek prywatny,
100 m orgów  ziem i pszenno-buraczanej w  jednym  
planie, ok o ło  bu d yn k ów , w  tem 20 m orgów  łąk 
słodkich , dw ukonnych , z głębokim  poM adeui torfu. 
B u dynki w spaniałe, m urow ane, kryte dachów ka, 
dom  m ieszka lny o  10 u b ik a c b b  Inw entarz ż y w y : 
5 koni, 8 k rów  d o jn ych , jafow nik, ow ce, ćY.in.c, 
d rób  i t. d .; inw entarz m artw y k om pie /n y . Ka z :mę 
obsian o żytem  i pszen icą  ok o ło  40 m orgów , pozutem  
w szelkie zapasy, jak zboże, k artofle , buraki, słom a, 
siano, p od  dostatkiem . M ajątek teii p o łożon y  jest 
na przedm ieściu  m iasta p ow ia tow ego, Działdow a, 
gdzie są  w szelk ie  szk o ły , k ośc io ły , u rzęd y  i i. d. 
O d r jo ik u  i stacji k o le jow ej 10 m inńt p ieszo . Ze 
w zględu , że  m ajątek ten  n ie  m a żadnych d ługów  
p ań stw ow ych , zatem  m oże g o  ku p ić  k ażdy  ob y w a ­
tel, b ez  różn icy  n a rodow ości i  w yznania, a także 
k ilk u  d o  spółki.

Cena ze  w szystk icm , jak  stoi i leży , 0.0C0 d o ­
larów  am erykańsk ich . Część z tego m oże b y ś  spJa- 
calną d o  d w óch  Jat.

ChętniSUipna zech cą  się  zg łosić  osob iście , tub 
listow nie ze znaczkiem  n a  odpow iedź . 474
f t . jE.it, mająteli BElaldowo, FomtKt#

instrumenty nmî czm ^

13 It  0

dęto i em yczko- 
w e oraz części 
z a p a s o w e  do 
tychże. Stare in ­
strum enty n a­
praw ia, zesUn ;af 
kupuje iub Wy- 
m ienia n a  n ow e

!. A, Nikiel
K r a k ó w  uJ. Szewska 2. 

W s z e lk ie j  p o ­
r a d y  przy za­
kładaniu i kom - 
filetow aniu  ze­
sp o łów  orkiestr, 
udziela k e s p fa -  
t n k ,  za nade­
słaniem  znac/dta 
p ocztow ego.

P A R C I L E
da  nabycia  o d  6 m orgów  i w y ż e ’ - W y łą czn ic  grun 

j ta orne, zasiane, troch ę łąk, g leba  czarnoziein , 
| lylaterjat bud ow lany  na m iejscu , częściow o  bu d yn k i 
I Cena o d  120  d o i .  z a  m ó r g .  G w arantow ana p o .  
. ź y c z k a  P a ń s t w o w e g o  B a n k u  R o ln e g o  oko ło . 
| ^0 dok, n a  m órg  na iat 30. P ow ia t i stacja  kolej 
| P oolia jce , m ajr N owosióIIia. I r s io r in a c y j  itc la tcla  
j w e  i - .w o w le t  D r Jan D ziu rzyń sk i, p lac Bernnr, 

d y ń sk i 11 ; w  N G W G Sić?.ce: w łaściciel p . W asilków  
! s l d ; w  P o d ls a j c a c l i : D r E u gen ju sz ł o w ic k i ;  w  

ik r a l t o w ie :  D r G . K aden, ul. św. Tom asza L* £9. 
1 418 4 4
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MACZKA ŻUŻLOWA

THOMASA
( T C M A S Y N a )

jest pod zasiewy wiosenne
na każdą glebę o każdej porze

NAJLEPSZYM I NAJTAŃSZYM
NAWOZEM FOSFOROWYM.

Kwas fosforowy teraraźniejszej 
tomasyny działa natychmiast.

1 Wskazówki i cenn ik i dostarcza 
firm a 464 2 5

J O Z f c F  K A R B A C H
Lwów, ui. Kościuszki L. 18.

Najtaniej. Gwarancja zawartości.

M H I K O M
i  ZRZESZEH IOH  R O L I I l a y H
dosiarczpm wagonami i detajlicznie: 

TOSaSYNĘ,
SUPERFOSFATY, kostne i mineralne, 
sCL POTASOWA, staśsfuicką 40/42u/0, 
SOL POTASOWĄ, krajowa 
KA1NIT,
AZOTNIAK, mielony i gramulowany, 
SIARCZAN AMONU,
SALETRĘ AMONOWĄ,
SALETRĘ WAPNIOWĄ,
WAPNO, palone, mielone oraz wszelkie 
inne nawozy sztuczne. —-  Następnie: 
USPULUN, pierwszorzędną zaprawę 
uiienną. —  ZELiO, ziarna i pasta, 

jedę'0'j pewne środki przeciw myszom 
i szczurom. 419 2 B

liTżi MRUKI, LBOW, HsIriuszHMS 477 1 5

O R Y G I N A L N E  S Z U i t & K i E  W I R Ó W K I

„ A Ł J  F A - L A V A L M
S3'zn?n$ w świejeie mlec^arsltim i nia sabie równych.

Za i^jlepsze odtłuszczanie
Za trwałość mechanizmu

Za prostotę K onstrukcji
oirzymi iy przeszło 1.300 nalwyisrych nagród i odznaczeń. 

Przeszło 3,900.000 wirówek „A U A  ŁATAŁ11 w utyciu. 
30-!einia piśmienna g w a r a n c j a  używalności, 

Sprzedaż bezprocentowa na 10 rat miesięcznych.
Kompletne instalacje mleczarń ręcznych, parowych, elektromotorowych 
i  paroturbinowych. Dostarczamy wszelkie maszyny w zakres mleczarstwa 
wchodzące, od najmniejszych do największych. —  Najlepsze maszyny, 
najnowsze modele, najniższe ceny, najdogodniejsze waiunki płatności. 
Pod kierunkiem wybitnych specjalistów inżynierów ndziełamy bezintere­
sownie porad technicznycij co db urządzania mleczarń, maślani i  t. p.
Na wystawie rolnicze] w Częstochowie, odbjtej w roku 1926, o tr z j.  
rwaliśmy zloty medal za wirówki nAŁTA,ŁATAŁ" i inne maszyny mlecz.

T o WETZ. mALFA-LAVAL'“  Ip .  z o . o .
W a r s z a w a , K ra k o w sk ie  P rze d m ie śc ie  6 0  
O ddział w  Poznaniu, ulica G w arna L. '■

Adres telegr.: Alfalaval 381 7 O

C E J ś r N i i s :  o g ł o s z e ń
S t p c  n a  c k s s f e l l  n a  L p a y  ssc  j j . - f c l t y

Zw ykle  og łoszen ie  na stron ie S-szpaltow ej i  w iersz m m  lub je g o  m iejsce 30 g r  [ Cała strona 2-szpaltow a w  tekście . 300 Z|
W tekście na stron ie 2-szp altow e; 1 w iersz m m .............................• • 75 gr  I Cała strona tytułow a .............................................................................. * • • » 350 zj
D robne ogłoszen ia  za  s łow o  20 gr, najm niej . . . . . . . . .  2 zł | Cała strona 3-szpaltow a po tekście • .  . ,  ♦ « • -  • * • • 200 zj
Układ tabelaryczny, „nades.nno* r n a  ostatniej stronie 500/q droże j. O g ło s z e n ia  t y l k o  z a  g o t ó w k ę .  Z a  term inow y druk adm inistracja nie odpow iada. 

Ceny p ow yższo  obow iązu ją  od  dnia og łoszen ia . Od og łoszeń  d łu goterm in ow y cii i b iurom  og łoszeń  rabat stosow n ie  do u m ow y.

Wydawca: Ludowe Towarzystwo Wydawnicze, Odpowiedzialny redaktor: Eugęnjusz Bieleniu, 
Czcionkami Drukami Literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L, 10, pod zrrzad^m Stb Ziemiańskiego,


